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ENERGETYCZNE PLANY RZĄDU

KALENDARZYK
Dziś — wtorek, dnia 8-go 

marca — Jana Bożego, 
Wincentego, Emila.

Jutro — środa, dnia 9-go 
marca — Franciszki.

Pojutrze — czwartek, dn. 
10 marca — 40-tu Męczen­
ników, Cypriana.
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POGODA
Dziś będzie naogół pogoda sło­

neczna i łagodnie, temperatura do 
65 stopni, przy wiatrach połd.-za- 
chodnich. W nocy będzie po­
chmurno, temperatura około 40 
stopni.

W środę będzie pochmurno i cie­
pło, temperatura około 65 stopni.

Wschód 6.15, zachód 5.49.
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Duchowny z Londynu 
Zatrzymany w Rumunii

Londyn (DP) — Prawosławny 
duchowny rumuński, Lucjan Gafton, 
który — jąk donosiliśmy — zniknął 
w tajemniczy sposób z Londynu, 
jest przetrzymywany w Buka­
reszcie przez władze rumuńskie 
Jak podaje prasa brytyjska, Gafton 
wyjechał do Rumunii, by odwie­
dzić swego 80-letniego ojca bi­
skupa prawosławnego. Nie ze­
zwolono mu na powrót do W. Bry­
tanii, gdzie ma rodzinę.

Brytyjska Rada Kościołów i 
kilku biskupów anglikańskich usi­
łowało bezskutecznie nakłonić wła­
dze rumuńskie, by zgodziły się na 
wyjazd Gaf tona do Londynu. Rada 
Kościołów uważa, że jest to jaskra­
wy przykład naruszenia podstawo­
wych praw człowieka.

Według opinii władz rumuń­
skich Gafton był zbyt niezależny 
i przeciwstawiał się naciskom re­
żymu komunistycznego w Buka­
reszcie. Krążyły nawet pogłoski 
że Gafton został zamordowany 
w Bukareszcie.

Walki Palestyńczyków w Libanie
Liddy Zabiega 

o Skrócenie 
Wyroku , 

Washington (UPI). — Przedstawi­
ciel prawny Białego Domu oświad­
czył, iż spodziewa się, że Departa­
ment Sprawiedliwości wkrótce zwró­
ci się do Prezydenta Cartera o de­
cyzję w sprawie petycji o skrócenie 
wyroku na G. Gordona Liddy’ego, za­
mieszanego w aferę Watergate. Lid­
dy, skazany za konspirację, włamanie 
i podsłuch elektroniczny na karę 6 
lat i 8 miesięcy do 20 lat więzienia, 
jest już ostatnim z 7 uczestników 
włamania do kwatery demokratów 
w 1972 roku, który przebywa w wię­
zieniu.

Normalnym tokiem rzeczy, nie 
mógłby się on ubiegać o warunkowe 
zwolnienie wcześniej jak dopiero w 
maju 1981 roku. Liddy odsiedział już 
w arercue w Allenwood, Pa., 46 mie­
sięcy. .

Radca prawny Białego Domu Ro­
bert Lipthutz twierdzi, iż za apro­
batą generalnego prokuratora Grif- 
fina Bella, spotkał się 11-go lutego z 
Mrs. Liddy, sąsiadem pp. Liddy i 
kolumnistą “Washington Star”, który 
w imieniu Gordona Liddy przedstawił 
petycję o skrócenie wyroku.

Sekretarz prasowy Białego Domu 
Jody Powell oświadczył, iż w chwili 
obecnej Prezydent nie zajął jeszcze 
żadnego stanowiska w powyższej spra­
wie, aczkolwiek był rutynowo powia­
domiony o celu spotkania Lipthutza 
z Frances Liddy.

E. Howard Hunt, inny uczestnik 
włamania i konspiracji Watergate zo­
stał zwolniony z więzienia blisko 2 
tygodnie temu.

“Fachowcy” 
Sowieccy 

w Ugandzie?
Nairobi (UPI) — Dziennik keniań- 

ski “The Daily Nation” wystąpił w 
artykule redakcyjnym z oskarże­
niem, że “fachowcy” sowieccy z KGB 
szkolą formacje bezpieczeństwa w 
Ugandzie i uczą członków “bezpieki” 
Idi Amina w jaki sposób likwidować 
przeciwników. Zdaniem wspomniane­
go wyżej dziennika likwidacja ta, 
głównie członków plemion Langi i 
Acholi, przybiera charakter ludobój­
stwa.

“Czynna obecność KGB w Ugandzie 
nadała problemowi charakter mię­
dzynarodowy i stanowi zagrożenie dla 
krajów sąsiędnich. Do tego zagroże­
nia trzeba dodać jeszcze jeden czyn­
nik, a mianowicie dużą liczbę Kubań- 
czyków i Palestyńczyków w Ugan­
dzie. . . . Godnym ubolewania jest 
milczenie państw afrykańskich, 
arabskich i Trzeciego Świata na te­
mat tyranii w Ugandzie. . . . Jest to 
czysta hipokryzja. . . . Jeżeli milcze­
nie to będzie trwało, państwa mil­
czące staną się współuczestnikami 
międzynarodowej zbrodni przeciwko 
ludzkości” — głosi “The Daily Na­
tion.”

Dziennik ten twierdzi, że panuje po­
wszechna zgoda poglądów, że wy­
czerpano wszystkie środki dla położe­
nia kresu tyrańskim rządom w Ugan­
dzie ”z wyjątkiem jednego.”

“To lekarstwo jest jedno. Uganda 
musi być rozbrojona. Zaire czy Su­
dan, Kenia albo Tanzania albo Etio­
pia musi wnieść sprawę do Rady 
Bezpieczeństwa NZ i prosić o rozbro­
jenie Ugandy. . . . Alternatywne roz­
wiązanie polega na utworzeniu przez 
Ugandyjczyków rządu na wygnaniu, 
który odniesie się do Rady Bezpie­
czeństwa i zażąda rozbrojenia Ugan­
dy” — pisze “The Daily Nation.”

25 Osób 
Zabitych, 
35 Rannych
Konflikt Wywołali 
Przeciwnicy Ugody 
z Izraelem
Bejrut (UPI). Koła palestyńskie po­

twierdziły wiądomość, że w Libanie 
południowym doszło do krwawego 
starcia dwóch frakcji palestyńskich, 
reprezentujących ugrupowania* 
umiarkowane z jednej strony i nie­
złomnych, przeciwstawiających się 
jakiemukolwiek porozumieniu z Izra­
elem, z drugiej. W libańskich kołach 
politycznych mówi się, że wczorajsze 
walki mają charakter “kampanii 
przeciwko Palestyńczykom, odrzuca­
jącym wszelkie koncepcje zawarcia 
pokoju z Izraelem”.

Wskazuje się przy tym na “zjedno­
czone wysiłki” głównych ugrupowań 
palestyńskich, a więc Fatah, któremu 
przewodzi Yasser Arafat i popieranej 
przez Syrię organizacji Saiqa.

Po drugiej stronie “barykady” zna- 
duje się tzw. “Front ofrzucających”, 
łączący wszystkich przeciwników po­
koju. Główną rolę w tym “Froncie” 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Arabska 
Obietnica 
Pomocy

Kair (UPI) — Dla uniknięcia kon­
frontacji państw ubogich z państwa­
mi bogatymi na szczytowej konferen­
cji afro-arabskiej, odbywającej się w 
Kairze, Arabia Saudyjska zadeklaro­
wała, że udzieli państwom afrykań­
skim pomocy ekonomicznej w wyso­
kości miliarda dolarów. Wkrótce po­
tem inne państwa arabskie, a miano­
wicie Kuwejt, Zjednoczone Emiraty i 
Qatar, podniosły tę kwotę do 1.4 mi­
liarda dolarów. Jordańskie król Hus­
sein powiedział wprawdzie, że zasoby 
jego kraju są “ograniczone,” ale za­
deklarował milion dolarów na pomoc 
afrykańskim ruchom “wyzwoleń­
czym.”

Kenneth Kuanda, prezydent Zam­
bii, wytknął państwom naftowym, że 
dzięki dopływowi ich nafty do Rodez­
ji, rodezyjski premier Smith może 
prowadzić wrogie działania przeciw­
ko Afryce.

“Firmy, które dostarczają Smith­
owi naftę, pomagają mu prowadzić 
wojnę przeciwko narodom Zimbabwe, 
Namibii, Botswany i Mozambiku. 
Nasi arabscy bracia nie powinni ucze­
stniczyć w tych wrogich operacjach” 
—powiedział Kaunda. ,

W odpowiedzi, minister spraw za­
granicznych Kuwejtu powiedział, że 
państwa arabskie zerwały wszelkie 
transakcje gospodarcze z Rodezją już 
rok temu.

W czasie obrad syryjskich prezy-, 
dent Hafez Assad stwierdził, że “pod­
czas gdy państwa arabskie dążą do 
sprawiedliwego pokoju, Izrael przy­
gotowuje nową agresję i świadomie 
dąży do nowego starcia zbrojnego.”

Pięść i Róża
Paryż (UPI) — Sprawa ochrony 

środowiska naturalnego stanowi 
główny temat w wystąpieniach kan­
dydatów, zabiegających o stanowiska 
w wyborach municypalnych. Prezy­
dent d’Estaing wszystkie swoje prze­
mówienia kampanijne poświęca temu 
zagadnieniu. Minister Przemysłu Mi­
chel d’Omano obrał sobie zielone 
drzewo, jako symbol w swojej kam­
panii. Socjaliści pod tym względem 
wyprzedzili wszystkich, ponieważ od- 
dawna symbolem ich jest zaciśnięta 
pięść trzymająca różę.

Co Zrobi Kongres?
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Możliwość 
Wysłania Wojsk 
ONZ Do Rodezji 
Washington (UPI) — Stały przed­

stawiciel Stanów Zjednoczonych w 
ONZ Andrew Young oznajmił, iż od­
działy amerykańskie mogłyby ewen­
tualnie być wykorzystane w ramach 
sił pokojowych ONZ wydanych do Ro­
dezji. Young kategorycznie wykluczył 
jednak możliwość skierowania od­
działów do akcji w Afryce. Uzyska­
nie aprobaty Kongresu na wysłanie 
pokojowego kontygentu byłoby nie 
mniej jednak bardzo trudne, przyznał 
Young.

Udział wojsk amerykańskich w 
konflikcie afrykańskim mógłby do­
prowadzić natomiast do nowej wojny 
domowej.

“Nie widzę sytuacji, w której stanę­
libyśmy po stronie płd. Afrykańczy- 
ków,” stwierdził Young. “W kraju 
wybuchłaby wojna domowa. Być mo­
że nie powinienem tego mówić ale je­
stem o tym głęboko przekonany. Ar­
mia, która w 30% jest czarna nie bę­
dzie walczyć po stronie płd. Afrykań- 
czyków. Obecny Prezydent wykazuje 
zbyt wiele zrozumienia aby kiedy­
kolwiek zawrzeć przymierze z rasi­
stowskim reżimem. ’ ’

Sekretarz prasowy Białego Domu 
Jody Powell oświadczył, iż nie jest 
brana pod uwagę żadna możliwość 
wysłania amerykańskich wojsk do 
Rodezji.

Trudne Rokowania 
USA-Panama 

Panama City (UPI). — Rzecznik tu­
tejszego rządu podał, iż pod koniec 
marca ponownie zostaną wznowione 
amerykańsko-panamskie negocjacje 
odnośnie kontroli nad Kanałem Pa- 
namskim. Ostatnia runda rozmów, 
które nie dały definitywnego rozwią­
zania kwestii, zakończyła się 22-go 
lutego.

Przewodniczący amerykańskiej de­
legacji Ellsworth Bunker i Sol Li- 
nowitz konferowali w Washingtonie 
z prezydentem Carterem o postępie 
rozmów.

Rząd USA zgadza się na przeka­
zanie kanału pod administrację Pana­
my, chcąc jednak zastrzec sobie pra­
wo utrzymania w tej strefie konty­
gentu wojskowego dla zabezpiecze­
nia strategicznie ważnego przesmy­
ku, który łączy dwa oceany, Atlan­
tycki i Spokojny.

Szef rządu panamskiego, gen. Omar 
Torrijos domaga się całkowitego i 
bezwarunkowego wycofania Amery­
kanów ze strefy kanału w roku 2000.

Amerykanie, którzy zbudowali ka­
nał sprawują nad nim kontrolę na 
mocy dwustronnego porozumienia z 
Panamą w 1903 roku.

Farmerzy Chcą 
Podnieść Ceny 

Na Mleko i Cukier
San Antonio (UPI). National Far­

mers Union zwróciła się z apelem do 
administracji w Washingtonie aby ta 
poparła dążenie farmerów do pod­
wyżki cen na mleko i cukier. Pod­
niesienie cen detalicznych w odniesie­
niu do mleka równałoby się 2-3 cen­
tów od kwarty (jednej czwartej ga- 
lona), natomiast ceny cukru chce się 
podnieść o 6 centów od funta.

Delegaci na 75-ej dorocznej kon­
wencji farmerskiej przypomnieli, iż 
Bob Bergland, sekretarz Departa­
mentu Rolnictwa może podnieść ceny 
obu artykułów bez konieczności 
uchwalania w tym celu nowej ustawy 
przez Kongres.

Bergland oświadczył, iż rodzimy 
przemysł cukrowniczy jest w opłaka­
nym stanie z uwagi na niskie ceny, 
natomiast rynek jest kontrolowany 
niemalże wyłącznie przez cukier z im­
portu. Farmerzy domagają się rów­
nież o zredukowanie kwoty importu 
cukru z 7 milionów ton do 4.2 miliona 
ton rocznie.

Elżbieta II 
w Australii

Camberra, Australia (UPI). Królowa 
angielska Elżbieta II i książę Filip 
przybyli dzisiaj do stolicy Australii. 
Królewską parę otaczał nigdy tutaj 
nie widziany kordon agentów bezpie­
czeństwa. Kroki te podjęto w związku 
z aresztowaniem mężczyzny uzbrojo­
nego w 22 kalibrowy karabin na sprę­
żone powietrze. Wypadek ten miał 
miejsce w czasie odwiedzin przez kró- 
lowę parlamentu w Wellington, Nowa 
Zelandia.

Para królewska witana była przez 
generalnego gubernatora Australii 
sir Johna Kerr z małżonką, oraz pre- > 
miera Malcolma Frasera i jego żonę.

Niemal Histeria
Paryż (UPI) r- Kampania zabie­

gów o uzyskanie zgody na lądowanie 
w Nowym Yorku supersonicznych od­
rzutowców “Concorde” przybrała we 
Francji charakter niemal histerii.

Zabierają w tej sprawie glos depu­
towani do Zgromadzenia Narodowe­
go i politycy wszelkich odcieni. Amba­
sador francuski w Washingtonie 
ostrzegł, że odmowa wywoła “bardzo 
głęboki kryzys” w stosunkach francu- 
sko-amerykańskich. Do ambasady 
USA w Paryżu przybywają liczne i 
różne delegacje, interweniując w tej 
sprawie.

Pakistańska 
Partia Ludowa 
Zwyciężyła

Islamabad (UPI). We wczorajszych 
wyborach powszechnych w Pakista­
nie, prowadzonych pod znakiem mie­
cza i pługa, zwyciężyła rządząca 
Pakistańska Partia Ludowa premie­
ra Zulfikara Ali Bhutto, zdobywając 
151 mandatów do Parlamentu złożo­
nego z 216 posłów.

Opozycja z miejsca okrzyczała, że 
to zwycięstwo jest wynikiem “fałszer­
stwa na wielką skalę”.
Przywódca opozycyjnej koalicji, zło­
żonej z 9 partii, emerytowany mar­
szałek lotnictwa Asghar Khan powie­
dział wprost, że to sam premier 
Bhutto zalecił fałszowanie wyborów, 
aby partii swojej zapewnić znaczną 
większość w Parlamencie i w ten 
sposób “utorować drogę do ustroju 
monopartyjnego”. “Nie ma najmniej­
szej wątpliwości, że dopuszczono do 
fałszerstwa na wielką skalę”, powie­
dział marszałek Khan dziennikarzom. 
Wezwał on też popleczników opozy­
cyjnej koalicji do wyjścia na ulice i 
protestowania przeciwko nadużyciom 
wyborczym.

Przywódca opozycji powiedział, że 
nie jest zdecydowany czy skorzysta z 
mandatu poselskiego, który wczoraj 
zdobył.

W pewnych miejscach kraju wybo­
ry wczorajsze miały charakter krwa­
wy. Dochodziło do starć ogniowych 
pomiędzy poplecznikami rywalizu­
jących ze sobą frakcji. Według nieo­
ficjalnych obliczeń kilkanaście osób 
straciło życie, a kilkaset zostało ran­
nych.

Kosztowne 
Nadużycia

Washington (UPI) — Prokurator 
generalny Griffin Bell twierdzi, iż 
nie nowe uchwały podejmowane przez 
Kongres lecz surowe konsekwencje 
prawne wobec oszustów mogą wy­
eliminować nadużycia w “Medicaid” 
czy “Medicare.”

Sekretarz Departamentu Zdrowia, 
Edukacji i Opieki Społecznej Joseph 
Califano Jr. podał w ub. tygodniu, że 
przynajmniej $1 miliard z ogólnej 
sumy $40 miliardów, jaką rząd wyda- 
je na świadczenia lekarskie dla bied­
nych jest pochłonięty wskutek nad­
użyć.

Znów Pożar w Moskwie
W dziennikach francuskich poja­

wiając się krzyczące nagłówki; “Po­
tęguje się gorączka w sprawie Con­
corde” lub “Francja obawia się o 
Concorde.

Londyn (DP) — W parę dni po poża­
rze w wielkim hotelu moskiewskim 
“Rossija,” wybuchł wielki pożar w 
7-piętrowym gmachu ministerstwa 
marynarki handlowej.

Nacisk Na 
Eksploatację 
Węgla

Ograniczenie Kontroli 
Federalnej, Zwiększenie 
Oszczędności

Washington. (CT) — Główny dorad­
ca Prezydenta w sprawach Energe­
tycznych, James Schlesinger oświad­
czył w poniedziałek, iż nowy pro­
gram rządowy położy nacisk na trzy 
''zynniki w ramach nowej polityki 
energetycznej: pierwszy z nich to 
ograniczenie bezpośredniej kontroli 
federalnej; następnie, zwiększenie ra­
cjonalnych oszczędności, oraz zastą­
pienie — gdzie to jest możliwe — naf­
ty czy gazu ziemnego węglem.

Schlesinger wziął wczoraj udział w 
sesji rozpoznawczej senackiego komi­
tetu, debatującego nad propozycją 
utworzenia nowego departamentu, 
ściślej mówiąc Departamentu d/s 
Energetycznych.

W ub. tygodniu prezydent Carter 
podjął pierwsze kroki zmierzające do 
konsolidacji gospodarki rządowej w 
tym względzie. Przesłał on do Kon­
gresu wniosek przejęcia przez nowy 
departament zakresu kompetencji ta­
kich agencji jak: Federal Energy 
Administration, Federal Power Com- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Wypowiedź 
Hiszpańskiego 

Polityka
Madryt (UPI) — Przywódca hiszpań­

skich konserwatystów ostrzega kraj 
przed posunięciami komunistów. Na­
wołuje on jednocześnie do zakończenia 
“obrażania” ery gen. Franco.

Ponad 4,000 osób zebrało się ażeby 
wysłuchać przemówienia Manuela 
Fragi Iribarne, byłego ministra, 
a obecnie sekretarza generalnego po­
pularnego, silnego stowarzyszenia. 
Iribarne wygłaszał końcowe przemó­
wienie na pierwszym, ogólno-narodo- 
wym kongresie stowarzyszenia. Ze­
brany tłum wiwatował na cześć gene­
ralissimusa skandując: “Franco! 
Franco!”

Mówca wychwalał erę gen. Franco 
nazywając ją “długotrwałym poko­
jem ostatnich czterdziestu lat i głębo­
kim przeobrażeniem całego narodu, 
do którego doprowadził wysiłek 
wszystkich Hiszpanów.”

54-letni polityk wyraził ubolewanie 
nad “stekiem obelg” pod adresem 
okresu rządzenia gen. Franco, obwi­
niając o te kalumnie liderów lewicy.

“Postępy marksizmu, jego stała in­
filtracja szkół i środowisk kultural­
nych oraz środków masowego prze­
kazu, jak również związków robotni­
czych i wiejskich — jest faktem” 
— powiedział Iribarne.

Oszczędzanie 
Prądu w PRL

Londyn. (DP) — Reżymowa rada 
ministrów uchwaliła wprowadzić 
w Polsce od 3 kwietnia do 25 września 
czas letni. W kwietniu zegarki będą 
przesunięte o godzinę naprzód, we 
.wrześniu — cofnięte. Decyzja zapadła 
ze względu na potrzebę oszczędza­
nia energii elektrycznej.

Dla energetyki krajowej — twńer- 
dzi prasa — ostatnie dni były b. trudne. 
Energetycy zaapelowali o racjono- 
Ine korzystanie z prądu, wygaszanie 
zbędnych żarówek i reklam sklepo­
wych, nie dopuszczanie do jałowego 
biegu maszyn a także o przesuwanie 
wielu energochłonnych prac w za­
kładach przemysłowych (w mieszka­
niach) na późne godziny wieczorne, 
tzn. po godz. 9-ej wiecz.
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Studencka Polonia

które nam przysługują.

było przeprowadzone bardzo spraw­
nie i z wielką troską o wszystkie gru­
py narodowościowe. Należy podzi­
wiać przedstawicieli grupy hiszpań­
skiej, którzy pracują niezmordowanie 
na rzecz klas języka hiszpańskiego. 
Dzięki nim, mamy tak rozległą sieć 
klas dwujęzycznych. Potrafią oni, jak 
potrzeba, zorganizować demonstrację 
i domagać się o swe prawa. W cza­
sie przesłuchań w sprawie nowego 
budżetu, grupa ta wyłoniła delegację, 
która pojechała do Springfield upom­
nieć się o swoje prawa. Delegacja 
ta wypełniła dwa autobusy, z tym, 
że każdy z uczestników opłacił kosz­
ta podróży z własnych pieniędzy.

Szkoda, że wśród Polonii mamy 
tak mało ludzi, którzy byliby zdolni 
do poświęcenia się dla pracy pol­
skiej, w ten sam sposób. Powinni­
śmy brać przykład z Hiszpanów i

Jak nas informuje Zarząd Rycerzy 
Dąbrowskiego ta zasłużona organiza­
cja może udzielić pożyczek studentom 
polskiego pochodzenia na dalsze stu­
dia. Pieniądze te są przeznaczone dla 
studentów specjalizujących się w róż­
nych dziedzinach na wyższym pozio­
mie tzw. graduate studies.

W sprawie informacji należy zgła­
szać się do: Knights of Dąbrowski 
Headquarters, 5723 N. Milwaukee 
Ave., Chicago, IL. 60646; tel.: 774-4443.

Obcięlibyśmy zwrócić uwagę pań­
stwa na ostatni numer “New Hori­
zon”, czasopisma drukowanego w Jer­
sey City, N.J. Jest to pismo wyda­
wane w całości w języku angielskim, 
ale poruszające zagadnienia polskie. 
Na szczególną uwagę zasługują w nim 
dwa artykuły. Jeden pt. “The Edu­
cation of Harriet Pawłowski”, zawie­
rający wzruszające wspomnienia z 
młodości i doświadczeń życiowych 
Polki, która przyjechała do Stanów 
w czasie I wojny światowej. Córka 
chłopa polskiego wspomina |wą rodzi­
nę, a specjalnie rolę ojca w wy­
kształceniu dzieci. Oto co pisze p. 
Jadwiga:

“I remember when I was study­
ing American history in the eight 
grade, I came home with proud tales 
from America’s past. Instead of 
listening to what I was “teaching” 
him, he matched each incident with 
one from Poland’s past. The Polish 
Constitution of May 3rd, he said, was 
as great if not greater, and he en­
umerated act and article which hum­
anized the Polish land. I was angry 
with him in those days of my youth 
for his stubborn Polishneąs. Wasn’t 
he an American now? Shouldn’t he 
have listened to my tales of America as 
I had to his about Poland? But I 
got my youthful of impatience and 
continued to drink in his lessons un­
til that fateful day in high school 
when I purchased my first, history 
book.

One educator Charles M. Nowak, 
convinced the Detroit Board that if 
he were to take over the administra­
tion of the newly build school on 
Detroit’s east side, he wanted a free 
hand to prove that the children of 
Detroit’s east side foreign bom were 
as responsive to higher educational 
standards as those in well-heeled, 
long time American neighborhoods. 
He asked for a free hand in selecting 
his staff. He sought out teachers with 
Polish backgrounds and Polish was 
to be an elective in the language 
department. That is how I got to 
Northeastern High as you probably 
have guessed. My father read about 
the Polish language course, and off 
I went, changing street cars down­
town for an hour’s ride each way in 
my junior and senior years”.

Czytając te wspomnienia trudno nie 
westchnąć do Boga z życzeniem i 
modlitwą, abyśmy teraz mogli mieć 
takich ojców i takich nauczycieli jak 
wtedy.

Drugi artykuł dotyczy propozycji 
dyskusji na temat tzw. starej i nowej 
emigracji. Na ten temat napiszemy 
w następnej “Studenckiej Polonii”.

W sobotę, 19 lutego br. przedsta­
wiciel “Studenckiej Polonii” uczestni­
czył w zebraniu Illinois Bilingual Ad­
visory Council. Jest to Komitet utwo­
rzony przy Illinois Board of Educa­
tion, którego zadaniem jest zajmo­
wanie się wyłącznie sprawami dwu­
języcznego nauczania w szkołach ca­
łego stanu* Illinois. Z ramienia Polo­
nii stałym członkiem tego Komitetu 
jest p. Edwin Cudecki. W skład Ko­
mitetu wchodzą osoby polecone przez 
poszczególne grupy etniczne zaintere­
sowane dwujęzycznym nauczaniem, 
mianowane przez Superintendenta Il­
linois Board of Education.

Na sobotnim zebraniu dyskutowano 
szereg ciekawych i istotnych spraw. 
Specjalnie zajęto się budżetem na na­
stępny rok szkolny. Osoby zaintere­
sowane niepokoi fakt, że w związku 
z trudnościami finansowymi, w jakich 
znajduje się stan Illinois, chodzą po­
głoski o redukcji pieniędzy, które mia­
ły być przeznaczone na dalszy roz­
wój i kontynuację programów bilin­
gual.

Dyskutowano również bardzo po­
ważnie niefortunne artykuły w prasie 
amerykańskiej, w których programy 
dwujęzyczne są mylnie interpretowa­
ne. Zebrani wyrazili głęboki niepokój 
z tego powodu, że reporterzy wyka­
zali kompletną ignorancję założeń 
tych programów. Postanowiono więc 
opracować specjalne listy w tej spra­
wie i rozesłać je do redakcji poszcze­
gólnych dzienników. Zebrani jedno­
głośnie uchwalili potrzebę spotkania 
z nowo wybranym Gubernatorem w 
celu przedyskutowania programów 
dwujęzycznych prowadzonych w szko­
łach całego stanu.

Przedstawiciel Ill. Board of Educa­
tion złożył sprawozdanie ze “stanu 
posiadania” klas dwujęzycznych w 
stanie Illinois. Poinformował zebra­
nych, że we wszystkich większych 
skupiskach etnicznych zorganizowano 
tego rodzaju klasy, a obecnie czyni 
się starania o zorganizowanie łącz­
nych klas, dla tych grup, które nie 
mają dostatecznej ilości dzieci w jed­
nej szkole (20). Zebrani dowiedzieli 
się też z tego sprawozdania, że jest 
bardzo dużo wolnych miejsc dla nau­

kładał on w kwartale zimowym i bę­
dzie wykładał w kwartale wiosennym 
współczesną literaturę polską. Prof. 
Cieński jest specjalistą od XVIII wie­
ku i ma wiele ogłoszonych prac z 
tego zakresu. Obenie pracuje nad pi­
śmiennictwem pamiętnikarskim tej 
epoki. W związku z tym pracował 
podczas wakacji Bożego Narodzenia

Kilka tygodni temu informowali­
śmy naszych Czytelników o tym, że 
Dyrekcja Krajowego Kongresu Polo­
nii Amerykańskiej na swym ostatnim 
posiedzeniu mianowała przewodni­
czącego i skład Komitetu do spraw 
nauczania języka i kultury polskiej. 
Nowo mianowany Komitet zabiera 
się energicznie do pracy. Jako pier­
wszy cel postawił przed sobą zebra­
nie możliwie jak najbardziej wyczer­
pujących i ścisłych informacji doty­
czących kursów i szkół w których 
prowadzi się naukę języka i kultury 
polskiej w całym kraju. Zostały już 
opracowane specjalne kwestionariu­
sze i listy, które w najbliższych ty­
godniach zostaną rozesłane do wszy­
stkich Stanowych Wydziałów KPA. 
W liście do członków komitetu, jego 
przewodnicząca p. Anna Rychlińska 
pisze:

“W myśl naszych uchwal podjętych łączyć się z nimi w walce o prawa, 
na X Konwencji Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, chcielibyśmy przede 
wszystkim nawiązać jak najściślejszą 
łączność z wszystkimi placówkami, 
w których prowadzi się naukę języ­
ka i kultury polskiej. Aby ten plan 
mógł być z powodzeniem wykonany 
potrzeba nam stuprocentowego po­
parcia w pierwszym rzędzie członków 
Komitetu Konwencyjnego, których 
uważamy za główny trzon naszej gru­
py .. . Zebrane przez nas infor­
macje dotyczące warunków polskich 
kursów wykładanych w Całym kraju 
postaramy się opracować w formie 
broszury informacyjnej, a dane do­
tyczące potrzeb i problemów poszcze­
gólnych szkół posłużą nam jako pod­
stawa w planowaniu naszej przyszłej 
pracy”.

Jak dalej informuje przewodniczą­
ca, o dalszych zamierzeniach, Komi­
tet postara się zorganizować zjazd 
nauczycieli i kierowników Polskich 
Szkół, w celu przedyskutowania nur­
tujących ich problemów, opracowa­
nia wspólnego frontu działania, a być 
może ewentualnego opracowania nie­
zbędnych podręczników.

Mamy nadzieję, że ambitne plany 
Komitetu będą mogły być w stu pro­
centach zrealizowane, czego im z ca­
łego serca życzymy.

Dr Andrzej Cieński “profesor wy­
mienny” z Uniwersytem Wrocław­
skim zdobył sobie w Departamencie 
Slawistycznym UICC powszechną 
sympatię kolegów-profesorów i stu­
dentów wielką kulturą osobistą, wie- 

czycieli w klasach dwujęzycznych, .dzą i talentem pedagogicznym. Wy- 
Największy procent tych wakansów 
obejmuje dwujęzyczne klasy dla 
Koreańczyków i Arabów. Najwięcej 
liczbowo jest klas języka hiszpańskie­
go-

Warto tu dodać, że przedstawiciele 
grupy hiszpańskiej stanowią również 
większość członków Komitetu. Nasz 
obserwator stwierdził, że zebranie to

“Przyszła Pora 
NaMayora” 

13 Marca Na Trójcowie
W niedzielę, 13 marca, Polonia Chi- 

cagoska idzie na wielkie przestawie­
nie na Trójcowie pod hasłem “Artyści 
Pucińskiemu”. W przedstawieniu tym 

wystąpią między innymi: B. Denys, 
J. Mroczkowska, N. Oleńska, M. 
Silvan, W. Zbierzowska-Frydrych, W. 
Dargiel, M. Gordon, Z. Kossakowski, 
R. Krzyżanowski, R. Lewandowski, 
Ref-Ren, Z. Szepett, S. Wicik.
Tytuł jest “Przyszła Pora na Mayora”. 
W przedstawieniu wystąpi również 
Zespół Taneczny “Polonez” pod kie­
rownictwem A. Dobrzańskiego i Chór 
im. Paderewskiego, dyrygent R. Ry­
giel.

Kierownictwo artystyczne spoczy­
wa w rękach Ref-Rena, który zapo­
wiada, że w programie będzie humor, 
śpiew, taniec.

Do przedstawienia pozostaje zale­
dwie 6 dni i trzeba jak najprędzej 
zaopatrzyć się w bilety, które już 
można nabywać w Pol Center, 1250 
Milwaukee i w Orbit Travel, 2931 
Milwaukee Ave.

Zabicie 
Trzech Żubrów

W nie wyjaśnionych dotąd oko­
licznościach w Puszczy Knyszyńskiej 
zastrzelone zostały trzy żubry, po­
chodzące ze stada od kilku lat żyją- 
cego na swobodzie w tych okolicach. 
Zabite zwierzęta znaleziono nieda­
leko miejscowości Poczopek.

W czasie wstępnego dochodzenia 
ustalono, że zwierzęta zostały za­
strzelone ze sztucera, a więc broni 
myśliwskiej, używanej do polowania 
na grubszą zwierzynę. Nie jest to 
pierwszy prypadek zabicia przez 
człowieka zwierzęcia pozostającego 
pod ochroną — a takim właśnie jest 
żubr. Wysrarczy przypomnieć, że w 
1919 r. — gdy gatunkowi tych zwie­
rząt zagrażało całkowite wyginięcie 
— ostatni żubr w Puszczy Białowie­
skiej zginął z ręki kłusownika.

Akty kłusownictwa niestety zda­
rzają się prawie od samego początku 
trudnego procesu “odtwarzania” bia­
łowieskiego stada żubrów od blisko 
50 lat. Ostatnim przykładem było 
zastawienie w ub. roku w Puszczy 
Białowieskiej potężnego wmyka ze 
stalowej liny, w którym zadusiła się 
żubrzyca. Nie było jednak dotąd 
przypadku zabicia przez człowieka na 
raz aż trzech żubrów.

Dni Muzyki 
Organowej

W Krakowie rozpoczęła się stała im­
preza sezonu muzycznego — Dni Mu­
zyki Organowej. Program składa się 
z 14 koncertów, których repertuar 
obok utworów wyłącznie organowych, 
obejmuje także duże dzieła oratoryj­
ne i kameralistykę. Uk^d programo­
wy imprezy przyznaje miejsce twór­
czości wielu epok — od dawnej po 
współczesną; pewne punkty kierunko­
we wyznaczają też aktualne rocznice 
muzyczne (Bethovena, Nowowiej­
skiego, Szymanowskiego oraz 75-lecie 
urodzin prof. Józefa Chwedczuka). 
Podczas XII Dni Organowych w Kra­
kowie występować będzie grupa soli­
stów. Gospodarzem imprezy jest 
miejscowa Filharmonia; międzyna­
rodowy charakter nadaje jej udział 
artystów zagranicznych z CSRS, 
Szwecji, Włoch i NRF.

w bibliotekach waszyngtońskich, a na 
wakacje wielkanocne otrzymał spe­
cjalne stypendium, które mu umożli­
wi pracę w Lilly Library, na cam­
pusie Indiana University.

Życzymy prof. Cińskiemu powodze­
nia.

Od 14 marca br. zaczyna się na 
UICC sesja egzaminacyjna, a następ­
nie trzytygodniowe wakacje.

Koleżankom i Kolegom życzymy 
przede wszysytkim pomyślnego zda­
nia egzaminów, a później wesołych! 
i zdrowych wakacji.

Do następnego tygodnia.
A. R.

Często mamy zapytania od 
naszych Czytelników —

"Gdzie Mogę 
Kupić Dziennik?" 
Podajemy poniżej kioski i 
sklepy, w których rozprowa­
dzany jest Dziennik w połu­
dniowo-zachodniej części mia­
sta według trasy kierowcy 
Nr. 2 —
1754 W. 17th Street 
1636 W. 18th Street 
2001 W. 18th Street 
1608 W. 21st Street 
2107 W. Cullerton 
2300 W. Cullerton 
2317 W. 19th Street 
2259 W. 18th Place 
2158 W. 21st Street 
22nd & Leavitt 
2701 W. Cermak 
2700 W. 23rd Street 
2300 S. Sacramento 
S.W. Store 22nd & Kedzle 
26th & Homan 
26th & St. Louis 
26th &' Pułaski 
2802 S. Kolin 
4311 W. 28th Street 
3940 W. 31st Street 
3904 W. 47th Street 
4110 W. 47th Street 
4101 W. 47th Street 
5078; S. Archer Ave.
4884 S. Archer Ave.
4455 S. St. Louis 
Archer & Kedzie 
3224 W. 47th Street 
4600 S. Richmond 
4501 S. Sacramento 
2734 W. 43rd
4300 S. Mozart 
2857 W. 43rd 
4129 S. Archer Ave. 
Archer & Sacramento 
4264 S. Archer 
4024 S. Albany 
3301 W. 38th Street
4456 S. California 
4600 S. Fairfield 
4630 S. Rockwell 
5605 S. Pułaski 
2600 W. 47fh Street 
2416 W. 47th Street 
S.W. Western & 51st 
2744 W. 55th Street 
5200 S. California 
63rd & California 
63rd & Cambell 
5460 S. Kedzie Ave. 
5716 S. Pułaski 
5806 S. Pułaski 
4058 W. 59th Street 
4434 W. 59th Street 
5725 S. Archer Ave.
5144 S. Long 
6018 S. Archer Ave.
5200 S. Mobile
6456 S. Archer Aye. 
6657 S. Archer Ave. 
6400 W. 63rd Street 
7516 W. 63rd Street 
6101 S. Archer Ave. 
7147 S. Archer Ave. 
(Prosimy wyciąć i zachować)

Jump Ahead!
Printed Pattern

4849

SIZES
8-18

Chinese look closings add an > 
exotic touch to this zippy jump­
suit. Detail to note: ideal in 
stripes. Feel free and mobile 
in this!

Printed Pattern 4849: Misses’ 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) takes 2 5/8 
yards 60-inch fabric.

$1.25 for each pattern. Add 35c 
for each pattern for first-class 
mail and handling. Send to:

Anna Adams, Dept. 10. Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th St., 
New York, N. Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

ANSWER to inflation — sew 
and save dramatic dollars! Send 
for NEW SPRING - SUMMER 
PATTERN CATALOG. Clip 
coupon for free pattern! Sep­
arates, jump-suits, day—evening
dresses. Send 75c.
Instant Sewing Book ...............$1.00
Sew -I- Knit Book.......—........$1.25
Instant Money Crafts $1.00
Instant Fashion Book $1.00

Henryk Sienkiewicz

OGNIEM I MIECZEM
POWIEŚĆ

167 (Ciąg dalszy)

— Nie mówiłem mu nic o panu Podbipięcie — rzekł 
Wołodyjowski — bo nużby mnie zaniechał? Będę się 
na złość do Anusi z podwójnym ferworem zalecał: 
chcę też. mieć swoją uciechę. A co my w tej Warsza­
wie będziem mieli lepszego do roboty?

— Znajdziemy, znajdziemy, panie Michale! — 
rzekł mrugając oczyma Zagłoba. — Kiedy byłem za 
młodych lat deputatem do egzakcji od chorągwi, 
w której służyłem, jeździło się po całym kraju, ale 
takiego życia, jak w Warszawie, nigdzie nie zazna­
łem.

— Mówisz waćpan, że inne jak u nas na Zadnie- 
przu?

— Ej, co i mówić!
— Bardzom ciekaw — rzekł pan Michał. A po 

chwili dodał:
— A taki temu boćwinkowi wąsy podetnę, bo ma 

za długie!

ROZDZIAŁ XI

Upłynęło kilka tygodni. Szlachty na elekcję zje­
żdżało się coraz więcej. W mieście dziesięćkrotnie 
zwiększyła się ludność, bo razem z tłumami szla­
chty napływało tysiące kupców i bazarników z całego 
świata, począwszy od Persji dalekiej aż do Anglii 
zamorskiej. Na Woli zbudowano szopę dla senatu, 
a naokół bieliło się już tysiące namiotów, którymi 
obszerne błonia całkiem okryte zostały. Nikt je­
szcze nie/ umiał powiedzieć, który z dwóch kandy­
datów: królewicz Kazimierz, kardynał, czy Karol Fer­
dynand, biskup płocki — zostanie wybrany. Z obu 
stron wielkie były, starania i usilności. Puszczano 
w świat tysiące ulotnych pism, opiewających zalety 
i wady pretendentów: obaj mieli stronników licznych 
i potężnych. Po stronie Karola stał, jak wiadomo, ksią­
żę Jeremi, tym groźniejszy dla przeciwników, że zaw­
sze prawdopodobnym, było, iż pociągnie za sobą rozmi­
łowaną w nim szlachtę, od której wszystko ostatecznie 
zależało. Ale i Kazimierzowi sił nie brakło. Przema­
wiało za nim starszeństwo, po jego stronie sta­
wały wpływy kanclerza, na jego stronę zdawał 
się przechylać prymas, za nim obstawała większość 
magnatów, z których każden licznych miał klientów, 
a między magnatami i książę Dominik Zasławski- 
-Ostrogski, wojewoda sandomierski, po Piławcach 
zniesławień wprawdzie bardzo i nawet sądem zagrożo­
ny, ale zajwsze największy pan w całej Rzeczypospoli­
tej, ba! nawet w całej Europie, i mogący w każdej 
chwili niezmierny ciężar bogactw na szalę swego kan­
dydata przyrzucić.

Jednakże stronnicy Kazimierza gorzkie nieraz mie­
wali chwile zwątpienia, bo jako się rzekło, wszystko 
zależało od szlachty, która już od 4 października tłu­
mnie obozowała pod Warszawą i nadciągała jeszcze 
tysiącami ze wszystkich stron Rzeczypospolitej, a któ­
ra w niezmiernej Większości opowiadała się przy księ­
ciu Karolu, pTfcYągana urokiem imienia WiimiovViec- ' 
kiego i ofiarnością królewicza na cele publiczne. Kró­
lewicz bowiem, pan gospodarny i zamożny, nie zawa­
hał się w tej chwili poświęcić znacznych kosztów na 
formowanie nowych regimentów wojsk, które pod ko- 
rpendę Wiśniowieckiego miały być oddane. Kazimierz 
chętnie byłby poszedł za jego przykładem i pewnie 
nie chciwość go wstrzymała, ale właśnie przeciw­
nie — zbytnia hojność, której bezpośrednim skutkiem 
był niedostatek i wieczny brak pieniędzy w skarbcu. 
Tymczasem obaj żywe prowadzili 'ż sobą rokowania. 
Codziennie latali posłańcy między Nieporętem a Ja­
błonną. Kazimierz w imię swego starszeństwa i mi­
łości braterskiej zaklinał Karola, by ustąpił; biskup 
zaś opierał się, odpisywał, iż nie godzi mu się gar­
dzić szczęściem, które go spotkać może, „gdyż to 
szczęście in liberis sujfragiis Rzplitej i komu Pan 
obiecał” — a tymczasem czas płynął, sześciotygodnio­
wy termin zbliżał się i — razem z nim — groza ko­
zacka, bo przyszły wieści, że Chmielnicki, porzuciw­
szy oblężenie Lwowa, któren się po kilku szturmach 
okupił, stanął pod Zamościem i dzień, i noc do Tej 
ostatniej zasłony Rzeczypospolitej szturmuje.

Mówiono również, że oprócz posłów, których 
Chmielnicki do Warszawy wysłał z listem i oświad­
czeniem, iż jakoi szlachcic polski, za Kazimierzem 
głos daje, kryło się między tłumami szlachty i w sa­
mym mieście pełno przebranej starszyzny kozackiej, 
której nikt rozpoznać nie umiał, bo poprzybywali 
jako szlachta słuszna i zamożna, w niczym się od 
innych elektorów, zwłaszcza z ziem ruskich, nie róż­
niąc nawet i mową. Jedni, jak mówiono, poprze- 
kradali się dla prostej ciekawości, aby się elekcji 
i Warszawie przypatrzyć, inni na przeszpiegi, dla za­
ciągnięcia wieści: co o przyszłej wojnie mówią, ile 
wojsk myśli Rzplita wystawić i jakie na zaciągi obmy­
śli fundusze? Może było i dużo prawdy w tym, co 
o owych gościach mówiono, bo między starszyzną za­
poroską wielu było skozaczonych szlachciców, którzy 
i łaciny nieco zarwali, a przeto nie było ich po czym 
poznać; zresztą na dalekich stepach w ogóle nie kwitła 
łacipa i tacy kniazie Kurcewicze nie umieli jej tak do­
brze, jak Bohun i inni atamani.

Ale gadania podobne, których pełno było i na polu 
elekcyjnym, i w mieście, wraz z wieściami o postę­
pach Chmielnickiego i podjazdach kozacko-tatarskich, 
które jakoby aż po Wisłę docierały, napełniały nie­
pokojem i trwogą dusze ludzkie, a nieraz stawały 
się przyczyną tumultów. Dość było między ze­
braną szlachtą rzucić na kogo podejrzenie, iż jest 
przebranym Zaporożcem, aby go w jednej chwili, 
nim zdołał się usprawiedliwić, rozniesiono w drobne 
strzępy na szablach. W ten sposób ginąć mogli ludzie 
niewinni i powaga obrad była znieważana, zwła­
szcza że obyczajem ówczesnym niezbyt przestrzega­
no i trzeźwości. Kaptur postanowiony propter securi- 
tatem loci nie mógł sobie dać rady z ciągłymi burdami, 
w których siekano się t, lada powodu. Ale jeśli lu­
dzi statecznych, przejętych miłością dobra i spokoju 
oraz niebezpieczeństwem, jakie ojczyźnie groziło, Mar­
twiły owe tumulty, siekaniny i pijatyki, natomiast 
szałapuci, kosterzy i warchołowie czuli się jako­
by w swoim żywiole, uważali, że to ich właśnie czas, 
ich żniwo — i tym śmielej dopuszczali się różnych 
zdrożności.

Nie trzeba zaś mówić, że między nimi rej wodził 
pan Zagłoba, którą to hegemonię zapewniła mu i wiel­
ka sława rycerska, i nienasycone pragnienie popar­
te możnością picia, i język tak wyprąwny, że żaden 
inny wyrównać mu jiie mógł, i wielka pewność sie­
bie, której nic zachwiać nie zdołało.
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Z Wyborów i Instalacji 
Wydziału Kobiet Okręgu 13 ZNP 

Wiceprezeska H. Szymanowicz Zaprzysięgła- 
Nowoobrany Zarząd

Zebranie wyborcze Wydziału Kobiet 
Okręgu 13 ZNP, połączone z insta­
lacją, odbyło się w czwartek, 3 marca, 
w sali skarbnika ZNP Edwarda Mo­
skala, 5639 N. Milwaukee, przy licz­
nym udziale delegatek i zaproszonych 
gości.

Komisarka Wiktoria Kolman otwo­
rzyła zebranie, witając obecnych i 
mianowała komsję mandatów w skła­
dzie: Janina Dybał, Kazimiera Fron- 
czak i Stanisława Tylicka. Sekre­
tarka Wydz. Kobiet, Eleonora Tragarz 
odczytała listę urzędniczek, jak nastę­
puje: Wiktoria Kolman, komisarka; 
IrenaSzczech, wiceprezeska; Eleono­
ra Tragarz, sekretarka; Adela Toma­
szewska, kasjerka. Następnie sekr. 
Tragarz odczytała protokół z zebrania 
jakie odbyło się 2 grudnia i obszerną 
korespondencję, m. in. podziękowanie 
za życzenia imieninowe od prezesa 
Mazewskiego, zaproszenia na dorocz­
ny Bazar Weteranów, podziękowanie 
od żony komisarza Okr. 13 K. Musie­
lak za kartkę nadesłaną podczas jej 

choroby, podziękowanie komisarkL 
Kolman za życzenia poprawy, gdy 
była w szpitalu wskutek wypadku, 
w jakim złamała rękę. Postanowiono 
zakupić książeczki na Bazar Wete­
ranów.

Sprawozdanie Komisji Mandatów 
wykazało, że obecnych jest 21 delega­
tek z 8 Gmin związkowych i 21 delega­
tek z 12 Grup.

Dotychczasowy zarząd Wydziału Ko­
biet Okr. 13 wybrano jednogłośnie, 
przez aklamację. Przysięgę od wybra­
nych urzędniczek odebrała wicepre­
zeska ZNP Helena Szymanowicz, od 
delegatek — dyr. Florentyna Wiatrow- 
ska. Po krótkim sprawozdaniu komi- 
sarki Kolman i urzędniczek, obszerne 
sprawozdanie zdała przewodnicząca 
Komitetu Finansowego Bronisława 
Hełkowska, b. dyrektorka Z.C., wyka­
zując obecny stan kasy. Komisarka 
Kolman odczytała program prac i 
imprez Wydziału ąą 1377 rok, który 
opracowała szczegółowo pomimo, że 
dotąd nie może władać ręką, i wy­
znaczyła poszczególne komitety. Na­
stępnie komisarka przedstawiła urzęd­
ników ZNP przybyłych na instalację 
oraz honorowych gości.

Kulminacyjnym punktem wieczoru 
był wniosek del. Heleny Stermińskiej 
indorsowania przez Wydział Kobiet 
Okręgu 13 aldermana Romana Puciń- 
skiego na mayora Chicago. Wniosek 
przyjęto jednogłośnie. Postanowiono 
wyasygnować $50 na kampanię Puciń- 
skiego.

Przyjęto także wniosek Józefy 
Rzewskiej o ogłoszenie wielkanocne 
w Dzienniku Związkowym. Pani Rzew- 
ska apelowała do obecnych o popiera­
nie Dziennika.

Po załatwieniu bieżących spraw ko­
misarka Kolman poprosiła honorowe­
go gościa, ks. Edwarda Pająka, pro­
boszcza parafii SS. Młodzianków, 
o inwokację, po czym przystąpiono

Z Tow. Pobudka 
Gr. 723 Zw. Polek

Tow. Pobudka Grupa 723 Związku 
Polek odbędzie swe posiedzenie w 
niedzielę, dnia 13 marca, o godzinie 
2-ej po południu, w sali Domu Zw. Po­
lek, pnr. 1309 N. Ashland Ave. Za­
rząd uprasza o liczne przybycie, po­
nieważ po 2-miesięcznej przerwie jest 
dużo spraw do załatwienia. Podana 
zostanie kawa i ciasto.

Helena Damsz-Wójcik, prezeska; 
Helena Fijałkowska, sekr. prot. 

do spożycia smacznej kolacji, przy­
rządzonej przez pp. Moskal.

Po kolacji komisarka poprosiła 
urzędników ZNP o przemówienia do 
pp. delegatek.

Przemówienie Wiceprezeski ZNP 
Heleny Szymanowicz

Pani Szymanowicz rozpoczęła prze­
mówienie winszując pp. delegatkom 
dotychczasowej pracy i apelując by 
nadal nie ustawały w swej godnej 
uznanią działalności i zapisywania 
nowych członków. Wiceprezeska ZNP 
wezwała wszystkich obecnych do po­
parcia kandydatury Pucińskiego na 
mayora Chicago i o gremialny udział 
w głosowaniu w prawyborach, 19-go 
kwietnia. Zaznaczyła także, że koncert 
Bobby Vintona, dochód z którego prze­
znaczony jest na kampanię Pucińskie­
go, odbędzie się w poniedziałek, 21-go 
marca, w Audytorium przy Wabash 
i Congress. Bilety można nabyć w 
biurze p. Szymanowicz, 6100 N. Cicero.

Wiceprezeska nawiązała do dwóch 
największych uroczystości, jakie 
będzie miała Polonia w tym roku: 
7 maja obchód Konstytucji 3-majowej, 
z paradą na ul. State, a w czerwcu 
poświęcenie nowej siedziby ZNP, 
pnr. 6100 N. Cicero. Przemównienie 
p. Szymanowicz wywołało burzę 
oklasków.

Przemawiali także: komisarz Okr. 
13 ZNP Kazimierz Musielak, ks. pro­
boszcz Pająk, komisarka Okr. 12-go 
Genowefa Wesołowska, komisarz Okr. 
12-go Roman Kolpacki, dyrektorka 
Florentyna Wiatrowska.dyr. Helena 
Orawiec, dyr. Tadeusz Radosz.

W imieniu Grup związkowych prze­
mawiał prezes Tow. Giewont, b. dy­
rektor Z.C. Bonawentura Migała, 
który podnosząc zasługi pp. delegatek 
apelował o wpajanie w córki tego 
samego zapału do pracy w Organi­
zacji. Młodzież — mówił p. Migała — 
jest naszą przyszłością, powinniśmy 
zachęcać nasze dzieci by z czasem 
mogły zająć nasze miejsca.

Po przemówieniach i benedykcji 
wygłoszonej przez ks. Pająka, przy­
stąpiono do rozgrywki fantów.

Goście

Ks. Edward Pająk; Helena Szyma­
nowicz, wiceprezeska ZNP; dyrek­
torki Z.C. — Florentyna Wiatrowska 
i Helena Orawiec; Dyrektorzy Z.C. — 
Emil Kolasa i Tadeusz Radosz; komi­
sarka Okr. 12 ZNP G. Wesołowska z 
mężem; komisarz Okr. 12 ZNP Roman 
Kolpacki; była a obecnie honorowa 
komisarka Okr. 13 Zofia Buczkowska; 
były dyr. Z.C. Bonawentura Migała 
z żoną Janiną, b. dyrektorką Z.C.

Była komisarka Okr. 13 ZNP Adela 
Ćwik; Maria Rogowska, sekretarka 
p. Szymanowicz; Helena Pross, sekr. 
wiceprezesa ZNP J. Gajdy; Piotr 
Marud, prezes Gminy 3 ZNP z żoną; 
Antoni Krukar, prezes Tow. Tysiąc 
Walecznych; Tadeusz Traczewski, or­
ganizator i sekretarz Gm. 128; Józef 
Kaldus, marszałek Gr. 2514; Bogdan 
Parafińczuk, prezes Gm. 120; Józef 
Marolewski, prezes Grupy 843; Ro­
berta Gols, sekr. fin. Grupy 2582; 
Wanda Węglarz, wiceprezeska Gr. 
2582; Olga Bożek, sekr. Wydziału 
Kobiet Okf. 12 ZNP.

W zakończeniu komisarka Okr. 13 
Wiktoria Kolman dziękowała wszyst­
kim obecnym za przybycie a pp. dele­
gatkom za współpracę i powiadomiła, 
że Sejmik Wydziału Kobiet Okr. 13 
odbędzie się 21 sierpnia, przy końcu 
okresu, wakacyjnego, gdyż sala jest 
zajęta na wszelkie późniejsze daty.

Ł
KAMPALA, UGANDA. — Major Moses (po środku) rozmawia 
z brytyjskimi dziennikarzami w Kampalii. Major Moses uszedł 
cało z wypadku samochodowego w którym zginął arcybiskup 
Janani Luwum i dwaj ministrowie rządowi. Niektóre źródła 
podają, że prezydent Ugandy Idi Amin zastrzelił arcybiskupa. (UPI)

Z Życia Stowarzyszenia

Samopomocy Nowej Emigracji

' /

Zebranie Zarządu Na Temat Witamin
W najbliższą sobotę, 12 marca, od­

będzie się miesięczne zebranie Zarzą­
du Stow. Samopomocy. Ponieważ bę­
dzie to ostatnie zebranie przed Wal­
nym Zgromadzeniem, zatem wszyscy 
członkowie Zarządu proszeni są o 
udział. Początek punktualnie o godz. 
7 wieczorem.

Zbliża się wiosna, kiedy to zwła­
szcza osoby starsze często odczuwają 
osłabienie. Nieraz przypisuje się to 
brakowi witamin. I wówczas zażywa 
się je często bez żadnej kontroli. To­
też, aby witaminy były celow’0 stoso­
wane najlepiej jest zasięgnąć porady 
lekarza. Bowiem np. zażywana ponad

DETROIT. — W Detroit ustalono skład ławy przysięgłych Walne Zgromadzenie
w procesie dwóch pielęgniarek filipińskich oskarżonych o za- Na podstawie art. 7 Statutu Stówa 
trucie sześciu pacjentów w szpitalu w Ann Arbor, Mich. Na rzyszenia Samopomocy Nowej Emi- 
zdjęciu oskarżone — Leonora Perez, lat 32, (po lewej) i gracji Polskiej, Zarząd zwołuje zwy- 
Filipina Narcisco, lat 30. (UPI) czajne Walne Zgromadzenie Członków

Stowarzyszenia na niedzielę, 20 mar­
ca, do lokalu organizacji, 1514 Mil­
waukee Ave.

Z Kom. 60-lecia Czynu 
Zbrojnego Polonii

Wobec nadmiaru imprez w okresie 
wiosennym, Komitet Obchodu posta­
nowił przesunąć datę tej uroczystości 
na niedzielę, 2 października br.

Okres jesienny bardziej odpowiada 
pamiętnej rocznicy, kiedy to w paź­
dzierniku 1917 roku rozpoczęto werbu­
nek i masowe szkolenie ochotników do 
Armii Polskiej weFrancji.

A oto kilka dat historycznych:
6-go października 1917 roku, po dłu­

gich zwlekaniach, ogłoszony został de­
kret rządu amerykańskiego zezwala­
jący na tworzenie się w państwie 
drugiej armii, armii samoistnej, auto­
nomicznej, która pod własnym sztan­
darem i komendą będzie mogła iść do 
walki o niepodległość Polski’/. W dniu 
tym Dziennik Związkowy ogłosił Ode­
zwę Wydziału narodowego P.C.K.R. 
do Polonii w sprawie rozpoczęcia re­
krutacji do Armii Polskiej.

Pierwszy transport ochotników z 
Chicago odszedł do Niagra on the 
Lake w dniu 9 października 1917 roku. 
W ciągu jednego* miesiąca paździer­
nika odjechało z Chicago 1,000 ochot­
ników. W okresie listopada liczba 
ochotników w obozie ćwiczebnym 
wzrosła do 10 tysięcy.

W dniach 16 i 19 grudnia pierwsza 
partia ochotników ze Stanów Zjedno- 
czónych odffynęła do Fraiićg:

Dalsze^ fragmenty tejjiiezwykłej hi­
storii podane zostaną w odpowiednim 
czasie^ — Za komitet prasowy i ra­
diowy: Stefan Kowalik.

Walne Zebranie 
Klubu Emerytów 

Pol. Kombatantów
Klub Emerytów Kombatantów za­

wiadamia, iż doroczne Walne Zebra­
nie oraz miesięczne posiedzenie od­
będzie się w środę, dnia 9 marca, 
o godz. 11 przed południem, w Domu 
SPK, 2914 W. North Ave. - T. Fiala, 
prezes; M. Kmiecik, sekretarz.

Pragną 
Korespondować

Uczennica gimnazjum, lat 18, prag-

Puciński 
O Edukacji

Aiderman 41 wardy Roman C. 
Puciński, demokratyczny kandydat 
na urząd majora wygłosi dłuższe 
przemówienie o zasadach i potrze­
bach edukacji.

Aid. Puciński w czasie pełnienia 
urzędu kongresmana w latach od 1959 
do 1973 znajdował się w Izbowym 
Komitecie spraw edukacji i pracy.

Przemówienie swoje na temat edu­
kacji wygłosi aid. Puciński w Wright 
Junior College, audytorium pnr. 3400 
N. Austin w Chicago, w czwartek, 
10 marca, o godz. 7.30 wieczorem.

Publiczność jest proszona o wzięcie 
udziału.

Bazar
I Okręgu SWAP.

Wr sobotę, 12 i w niedzielę, 13-go 
marca br., w Błękitnej Sali Domu 
Weteranów, 1239 N. Wood ulica, w 
Chicago, Stowarzyszenie Weteranów 
Armii Polskiej, Okręg I-szy z Korpu­
sem Pomocniczym Pań Okręgu urzą­
dza bazar ha utrzymanie Domu We­
teranów, w ł^tórym mieści się schro­
nisko dla polskich weteranów-inwa- 
lidów, w podeszłym wieku.

Pomoc, jakiej udzielamy wete- 
ranom-inwalidoni jest kosztowna.Nie 
otrzymujemy na nich żadnych fundu­
szy poza pomocą z grona naszych 
przyjaciół z Poloni. Nie korzystamy z 
funduszów C wiazdkowych.

Dlatego też Okręg I-szy SWAP z 
Korpusem Pomocniczym Pań Okręgu ' 
zwraca się do naszych Przyjaciół i 
Sympatyków z Polonii o poparcie 
naszej jedynej imprezy w roku przez 
zakupienie książeczek losowych ba- 
źaru, które zostały rozesłane i o przy­
bycie na Bazar w sobotę, 12 i w nie­
dzielę, 13 marca br. Początek bazaru 
o godz. 1-ej po południu. Wstęp bez­
płatny. Są ładne fanty do rozegrania 
i okazja spotkania w gościnnej atmo­
sferze w Domu Weteranów Okręgu 
I-go.

Jań Bogusz — Komendant; Teofila 
Ćwik — Prezeska Korpusu Pomoc­
niczego Pań; Bronisław Sygut — 2-gi 
Wicekomendant, Przewodniczący Ko­
mitetu Bazaru.

Walne Zgromadzenie rozpocznie się 
nie, a w razie braku “quorum” o godz. 
3 po poł. w drugim terminie, beż 
względu na liczbę obecnych.

Proponowany porządek obrad: 1. 
Zagajenie i otwarcie Walnego Zgro­
madzenia; 2. Wybór Prezydium Zgro­
madzenia; 3. Odczytanie i przyjęcie 
protokółu z poprzedniego Walnego 
Zgromadzenia; 4. Sprawozdanie Za­
rządu, Komisji Rewizyjnej i Sądu 
Koleżeńskiego; 3. Interpelacje w 
związku ze sprawozdaniami; 6. Udzie­
lenie absolutorium ustępującemu Za­
rządowi, 7. Zatwierdzenie prelimina­
rza budżetowego na rok 1977; 8. Wy­
bór nowych Władz Stowarzyszenia; 
9. Wolne wnioski; 10. Zamknięcie Wal­
nego Zgromadzenia. Sprawa sprzeda- 
daży domu będzie omówiona w spra­
wozdaniu Zarządu.

Zaległe składki jeszcze można bę­
dzie uregulować w sóboty, dn. 12 i 19 
bm. w Stowarzyszeniu Samopomocy 
w godz. od 5 do 8 wiecz. ltub też be»- 
pośrednio przed Walnym Zebraniem. 
Zarząd prosi o dopełnienie tej formal­
ności i wzywa wszystkich Szanow­
nych Członków do gremialnego udzia­
łu w Walnym Zgromadzeniu. Tym- 
bardziej, że liczna obecność będzie 
nagrodą dla ustępującego Zarządu za 
poniesione trudy oraz dużą zachętą 
dla przyszłego Zarządu Stowarzy­
szenia.
11 F^rzy tym uczestnicy Walnęgo Zgro­
madzenia będą mogli korzystać z bez­
płatnej kawy i herbaty.

Zeznania Podatkowe
C^as szybko mija a jeszcze wiele 

osób nie pomyślało o konieczności 
przygotowania swego zeznania podat­
kowego. Przypominamy zatem, że 
Sekcja Opieki Stowarzyszenia Samo­
pomocy, mieszcząca się pnr. 1514 Mil­
waukee ave., w każdą sobotę, w godz. 
od 5 do 8 wiecz. udziela porad i pomo­
cy przy opracowaniu zeznań podatko­
wych. W związku z tym Sekcja Opieki 
informuje, że kto chciałby z tej po­
mocy skorzystać a równocześnie po­
siada dom przynoszący dochód, ten 
winien przynieść kopię zeszłorocz­
nego zeznania podatkowego.

miarę witamina A może spowodo­
wać brak apetytu, wypadanie włosów, 
jak również swędzenie skóry. Nato­
miast zażywana w nadmiarze wita­
mina D może powodować takie ob­
jawy jak zmęczenie, ból głowy 
względnie nudności.

Toteż, aby móc skutecznie kontro­
lować ilość doprowadzanych witamin 
do organizmu dobrze jest nabyć ksią­
żeczkę traktującą o witaminach i ich 
stosowaniu. Zresztą warto przy tym 
pamiętać zasadę, że “co za dużo, to 
nie zdrowo”. Odnosi się ona zarówno 
do, witamin jak i do zbędnych wydat­
ków pieniężnych. J.Z.

Zebranie Zarządu 
Koła AK Oddz. Chicago

Zebranie Zarządu Koła AK Oddział 
Chicago odbędzie Się w sobotę, 12-go 
marca, o godz. 11 przed południem, 

w Domu Placówki 90 SWAP, 6005 W. 
Irving Park, drugie piętro, pokój 210. 
Zebranie będzie krótkie, bo w tym sa­
mym Domu i czasie będzie odbywał 
się “Kiermasz Harcerski”, a wielu 
członków bierze czynny udział.

Wszystkich Członków Zarządu i 
Członków Oddziału prosimy o popar­
cie tej największej imprezy Związku 
Harcerstwa Polskiego-, Organizacji, 
której wychowankowie to najdziel­
niejsi z dzielnych w wojnie 1939 r. w 
walkach w okupowanym Kraju i wal­
kach w 'Powstaniu Warszawskim. To 
Szare Szeregi, to Bataliony Harcer­
skie “Zośka”, “Parasol”, “Wigry” i 
inne oddziały.

AKowców jeszcze nie należących 
d.o naszego Oddziału .serdecznie za­
praszamy, w nasze szeregi do dalszej 
walki o wbłość prawdziwą dla oku­
powanego Kraju. — K. Sztemal, pre­
zes; J. Sawicki, sekretarz.

Trzy Osoby Zabite 
Na Drodze

Trzej Mężczyźni, którzy zatrzymali 
się na autostradzie stanowej na miej­
scu wypadku samochodowego, w fytó- 
rym zginęła jedna osoba zostali ude­
rzeni i zabici przez przejeżdżające 

,auto.
Jak podaje policja, samochód prze­

wrócił się rta autostradzie zabijając 
pasażera Williama Hope, lat 37. Louis 
Anthonies, Sergi Sorrentino i Calvin 
Brown zatrzymali się w celu 
udzielenia pomocy i zostali uderzeni 
przez drugi samochód. »

nie korespodować ze swymi rówieś­
nikami z terenu USA.

Interesuje się fizyką, chemią, bio­
logią, muzyką, sportem i motoryza­
cją. Zna dobrze język francuski, uczy 
się angielskiego.

Zainteresowani proszeni są o sko­
munikowanie się z wymienioną, adre­
sując: Bożena Sitko, ul. Broniewskie­
go 16B, 38-401 Krosno, Polska.

Student Technikum Elektrycznego 
interesujący się sportem, muzyką i 
filmem. Gra w drużynie piłki nożnej. 
Pragnie korespondować z młodzieżą 
polsko-amęrykańską. Adres: Zbig­
niew Stankiewicz, 50-080 Wrocław, ul. 
Małachowskiego 4/15, Polska.

Uczeń szkoły średniej, lat 19, prag­
nie korespondować ze swymi rówieś­
nikami z USA. Interesuje się 2-gą 
wojną światową, sportem, starymi 
monetami oraz zbieraniem pocztó­
wek. Adres: Jacek Bogusiak, 93-263 
Łódź, ul. L. Staffa 3 m. 37, Polska.

Odbudowany Kościół
Ordynariusz warmiński bp. Józef 

Drzazga konsekrował odbudowany ko­
ściół pw. Sw. Józefa w Gardei, deka­
nat Kwidzyń. Zabytkowy kościół 
został spalony. W ciągu trzech lat 
wysiłkiem parafian oraz diecezji war­
mińskiej, przy usilnym staraniu miej­
scowego proboszcza ks. kan. Józefa 
Gronkqwskiego, kościół został odbu­
dowany. Na froncie kościoła znajduje 
się pamiętkowa tablica z roku 1945, 
ufundowana przez miejscowych para­
fian na podziękowanie Bogu za 
powrót Gardei do Polski.

Kościół Sw. Józefa został wznie­
siony w latach 1330—1334.

Z Klubu Matek 
Madonna H. S.

Zebranie Klubu Matek Przy szkole 
średniej Madonna, 3155 N. Karlpv, 
odbędzie się w środę, 9-go marca, o 
7:30 wieczorem, w sali przyjęć. Odbę­
dą się wybory urzędniczek i przyjęcie, 
przewodniczącymi będą Pat Shershen 
i Reggie Styrkowicz.

Klub zawiadamia równocześnie, że 
Festiwal Wiosenny odbędzie się w 
sobotę, 26 marca, od 1-ej po południu 
do 11-ej wieczorem i w niedzielę, 27 
marca od 1-ej do 6-ej. Przewidziane 
są różne gry towarzyskie i występy 
dla młodszych dzieci. Wstęp bezpłat­
ny.

Pat Lasch, przew. reklamy.

Ważne Zebranie 
Korpusu PI. 141 SWAP

Już w niedzielę, 13 marca, odbędzie 
się b. ważne posiedzenie Korpusu, o 
godz. 1 po południu, w sali Domu 
Weteranów, 1239 N. Wood ul. Prosimy 
wszystkie Koleżanki o punktualne 
przybycie, gdyż mamy ważne spra­
wy do załatwienia, a o godz. 
3-ej występujemy na Bazar Okręgu 1 

SWAP.
Prosimy o uregulowanie swego po­

datku rocznego i prosimy, aby która 
może złożyła skromny datek na Sank­
tuarium MB Częstochowskiej w 
Doylestown, Pa., które jest w ciężkich 
warunkach. Niech i nasz datek będzie 
wśród donacji na tak szlachetny cel.

Nię będzie przyjęcia po posiedzeniu, 
gdyż idziemy na Bazar Okręgowy, 
prosimy wszystkie Koleżanki o wy­
stęp wraz z Placówką 141 SWAP.
— Henryka Michałowska, prezeska; 

Helena M. Stermińska, sekretarka.

CHARCOL DOG RESTAURANT
2W3 MILWAUKEE

» Pod Nowym Kierownictwem
Otwarte 7 dni w tygodniu od 7 rano do 10 wieczór.

Specjalne Pierwsze Śniadania.....................$1.45
2 jajka, szynka, boczek, lub kiełbaski, toast, masło, “Jelly”, kartofle, 
kawa, herbata lub gorąca czekolada.

Specjalne Obiady...................... $2.19
2 polskie kiełbaski z kapustą, kartofle, sałata, chleb i masło lub 
“Smoked Butts”, kartofle, sałata, jarzyna, chleb, i masło.

COUPON ¥2
C i ONE-HALF OFF EITHER OF ABOVE C
E SPECIALS WHEN YOU BUY ONE E
N AT THE REGULAR PRICE N
Y % OFF WITH THIS COUPON ONLY ' y

nr — — — — ■“ ■■ ■■ ■■ ■■ ■■ ■■ ■■ ■“ hb mi w n® “ ™ ■■ ™ » ■■

O DO POLSKI W 1977 @
LOTY CZARTEROWE

VIA PAN AMERICAN WORLD AIRWAYS

May 23 16 dni $380.93
June 6 44 dni $457.00
June 14 33 dni $491.00
July 18 23 dni $493.00

Załatwiamy sprawy wizowe i paszportowe. 
Sprowadzamy krewnych na pobyt czasowy i stały.

W Polskim Biurze Podróży:

ULMAN TRAVEL AGENCY
9841 Winfield (róg Yemans)

Hamtramck, Mich. 48212 Tel. 872-1759
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00
Kwartał. (3/nos.) 10.50
Mieśięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6?75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy) 25c

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $41.00 
Półrocz. (6 mos.) 25.00 
Kwartał (3 mos.) 15.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Nie uznawać Castro
Środowiska lewicowe od dawna domagają 

się “naprawienia niesprawiedliwości’’ i nawią­
zania stosunków z Kubą Fidela Castro. Jaką 
niesprawiedliwość popełniły Stany Zjednoczone 
wobec Kuby? To Castro zagrabił amerykań­
skie inwestycje wartości $1.8 biliona. To Castro 
wspiera komunistyczną dywersję w całej za­
chodniej hemisferze, także w Stanach Zjedno­
czonych. W ostatnich latach rozszerzył zakres 
swej działalności i zaczął wysyłać wojska ku­
bańskie na podbój dla Moskwy krajów w 
Afryce.

Jeżeli środowiska lewicowe, szczególnie in­
telektualistów, domagają się czegoś, zawsze 
znajdą się poplecznicy w Senacie. Byliśmy 
świadkami “pielgrzymek’’ do Hawany kilku 
senatorów, a także “głodnych’’ milionerów, 
szukających możliwości zysku na Kubie, bez 
oglądania się na konsekwencje politycznei i mi­
litarne. W końcu także ze środowisk rządu 
prez. Castro zaczęły wylatywać baloniki próbne 
celem wybadania jak odniesie się większość 
społeczeństwa do nawiązania stosunków z Kubą 
Castro.

Dlaczego Stany Zjednoczone mają nawiązy­
wać stosunki z Castro? Przecież nie złagodził 
on swojej polityki wewnętrznej, nie uznaje 
żadnych “praw człowieka’’, więzienia na Kubie 
są pełne podejrzanych o “nieprawomyślność” 
wobec obcej ideologii jaką narzucił narodowi 
siłą. Castro “nie poprawił się’’ także na arenie 
międzynarodowej. W dalszym ciągu “ekspor­
tuje” rewolucję do krajów Ameryki Łacińskiej, 
z tym, że zmienił metody. Dawniej wysyłał 
swoich terrotystów by rozpoczynali partyzant­
kę w jakimś kraju. Che Guevera przepłacił 
wyprawę do Boliwii życiem. Obecnie Castro

popiera terroryzm, ale także polityków “przy­
jaznych”, którzy ułatwiają komunistom dzia­
łalność. W ostatnich miesiącach może pochwa­
lić się dużymi sukcesami w basenie karaib­
skim (Jamajka). Nie złagodził swojej kampanii 
przeciw Stanom Zjednoczonym.

Za fanatyzm rewolucyjny Castro i garstki 
jego ądiutantów opętanych żądzą władzy płaci 
ludność Kuby. Idiotyczny system ekonomiczny 
i wielkie koszty utrzymania armii oraz finan­
sowania rewolucji za granicą, doprowadziły 
kraj do ruiny. Przed katastrofą ratuje Kubę 
Rosja Sowiecka. Specjaliści obliczają, że Kuba 
kosztuje Rosję od 2 do 4 miliony dolarów 
dziennie. Dla borykającej się z trudnościami 
zacofanej gospodarki sowieckiej jest to duże 
obciążenie. Moskwa chętnie przełożyła by 
przynajmniej część ciężaru na kogo innego, 
wierząc, że mimo to, Castro pozostanie jej 
wierny.

Z pomocą przychodzą Moskwie zachodni 
intelektualiści, którzy rozpętali kampanię za 
uznaniem Castro przez Stany Zjednoczone. Na­
wiązanie stosunków dyplomatycznych byłoby 
pierwszym krokiem na drodze do- podjęcia 
wymiany handlowej. Powoli, bez rozgłosu, Sta­
ny Zjednoczone zaczęłyby pomagać Castro w 
łagodzeniu skutków jego głupiej i zbrodniczej 
polityki ekonomicznej oraz awanturnictwa na 
arenie międzynarodowej. Propaganda komuni­
styczna przedstawiała by poprawę sytuacji we­
wnętrznej (dzięki pomocy US) jako zwycięstwo 
“socjalizmu” i dowód jego wyższości nad “ka­
pitalizmem”. Rosja mogłaby zmniejszyć pomoc 
dla Kuby i przeznaczyć ją na zbrojenia, by 
nas prędzej “pogrzebać”. Kuba jest Stanom 
Zjednoczoriym niepotrzebna.

Wstrzymana PpmÓc
Sekretarz Stanu Vance zgłosił w Kongresie 

projekt ustawy o pomocy zagranicznej. Admi­
nistracja rządowa domaga się uchwalenia kre­
dytów w wysokości $6.3 biliona, co jest o jeden 
bilion więcej niż proponowała poprzednia ad­
ministracja prez. Forda na rok budżetowy 
1978, zaczynający się 1 października rb.

Zastosowano też w sprawie pomocy zagra­
nicznej ograniczenia w stosunku do trzech 
krajów (Urugwaj, Argentyna i Etiopia), które 
gwałcą prawa ludzkie w swojej polityce we­
wnętrznej. Sumy dotyczące tych krajów wy­
noszą łącznie zaledwie trzy miliony dolarów. 
Można więc powiedzieć, że chodzi tu raczej 
o symbolikę, a nie o faktyczne zyski dla 
skarbu państwa czy też o uderzenie w wspo­
mniane kraje. Po prostu Washington daje wy­
raźnie do zrozumienia, — że w swej 
polityce zagranicznej, — uwzględniającej 
postawy moralne innych państw, nie jest jed­
nostronnie nastawiony jedynie wobec krajów 
rządzonych przez reżymy komunistyczne, ale 
patrzy krytycznie na gwałcenie praw ludzkich 
i obywatelskich w tych krajach, których re­
żymy nie są komunistyczne, a przecież sto­
sują metody totalitarne. W tym nowym po­
sunięciu w zakresie pomocy zagranicznej zary­
sowuje się wyraźnie moralna postawa nowej 
administracji rządowej, podkreślana tak silnie 
przez prez. Cartera.

W Kongresie są jednak opinie krytyczne, 
jeśli chodzi o całość amerykańskiej pomocy 
zagranicznej. Mianowicie niektórzy ustawo­
dawcy zwracają uwagę, że zwiększania sum 
na pomoc zagraniczną, jak to uczyniła admi­
nistracja rządowa, będzie dotyczyło i pomocy 
przez regionalne banki inwestycyjne i różne 
międzynarodowe organizacje, które występują 
w roli “dobrodziejów” z kasy federalnej. Usta­
wodawcy obawiają się więc, że Stany będą 
traciły w coraz większym zakresie kontrolę 
nad rozdawnictwem tej pomocy, a korzystające 
■z niej biedne kraje mogą nawet nie wiedzieć, 
że właściwym ofiarodawcą są Stany Zjedno­
czone.

W kołach kongresowych podnoszone są też 
wątpliwości, czy amerykańska pomoc zagra­
niczna rzeczywiście służy biednym ludziom. 
Co prawda teoretycznie jest ona przekazywana 
dla zapóźnionych w rozwoju krajów, ale 
istnieją poważne podejrzenia, że znaczne sumy 
trafiają do kieszeni rządzących, a nie do bie­
doty w otrzymujących pomoc krajach. Dla 
przykładu wskazuje się na murzyńską repub­
likę afrykańską Liberię, która uważana jest 
za biedne państwo, a więc ma uprawnienia 
do korzystania z pomocy zagranicznej. Tym­
czasem osobisty majątek prezydenta Liberii 
ocenia się na $250 milionów. Skąd niby po­
wstał ten majątek w biednym kraju?

Czy Koniec Doświadczenia?
Zniesienie przez Kongres obowiązkowego za­

ciągu do służby wojskowej (1973) uważane było 
od początku za doświadczenie, które musi 
sprawdzić się w życiu. Minęło kilka lat i 
okazuje się, że doświadczenie zawiodło.

Specjalny raport senackiego Komitetu Spraw 
Wojskowych, opracowany przy współpracy uni­
wersyteckich specjalistów od administracji, po 
prostu stwierdza, że siły zbrojne, oparte cał­
kowicie o ochotniczy zaciąg do służby woj­
skowej są obecnie “tonącym statkiem”, któ­
rego utrzymanie na powierzchni jest coraz 
kosztowniej sze.

Szczególnie dwa działy sił obronnych, Armia 
i Strzelcy Morscy, odczuwają brak ochotników, 
a do tego zmniejsza się liczba ludzi służących 
w rezerwie.

Brak ochotników wynika z różnych przy­
czyn. Raport prof. Williama R. Kinga z Uni­
versity of Pittsburgh wskazuje, że zmniejsza 
się liczba mężczyzn w wieku 18 lat, zmniej­
sza się bezrobocie, które po prostu napędzało 
ochotników do służby wojskowej, a wreszcie 
możliwości zatrudnienia w przemyśle prywat­
nym wysuwają coraz lepsze warunki płacy.

Martin Binkin z Brookings Institution w 
Washingtonie, składając oświadczenia w senac­
kim Komitecie Spraw Wojskowych, zwrócił 
uwagę, że w silach zbrojnych następują zbyt 
częste zmiany personalne, co powoduje brak

wyszkolonych ludzi. Wysuwa on bardzo ry­
zykowną propozycję, aby dla zwiększenia na­
pływu ochotników osłabić warunki co do przy­
gotowania szkolnego ochotników, Przyjęcie ta­
kiej propozycji wywołałoby przecież napływ 
ludzi o niższym wykształceniu.

Raport prof. Kinga podkreśla, że obecny 
system zaciągu ochotniczego to jakby “drzwi 
obrotowe”, wchłaniające młodych ludzi i wy­
puszczające bardzo wielu z nich, gdyż nie są 
przydatni. Mimo to poziom ochotników zmniej­
szył vsię poważnie i pod względem moralnym, 
skoro narasta ilość procesów przed sądami 
wojskowymi.

Wreszcie istnieje zagadnienie kosztów utrzy­
mywania sił zbrojnych z zaciągu ochotniczego, 
gdyż trzeba stwarzać warunki atrakcyjne pod 
względem uposażenia i wygody życia. Raport 
stwierdza, że w przyszłości wytworzy to 
“ciężary finansowe nie do utrzymania przez 
społeczeństwo”.

To i Owo
Podobna historia powtórzyła się ną nieco 

niniejszą skalę w innej restauracji tego miasta. 
Odpowiedzialność za to wziął na siebie Związek 
Studenckiej Młodzieży Proletariackiej. Wypad­
ki tego rodzaju zdarzyły się również w innych 
miastach.

PISZĄ:
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji. 

Usunięcie Tarć Między 
Kanadą a USA

“GŁOS POLSKI” (Toronto) - W 
programie wizyty premiera Trudeau 
w Waszyngtonie przewidziano jego 
przemówienie do połączonych Izb 
Kongresu. Jest to honor, jaki dotych­
czas nie spotkał żadnego kanadyjskie­
go premiera, i trzeba go traktować 
jako gest dobrej woli.

Bezpośrednie sąsiedztwo może przy­
nosić obu sąsiadom liczne korzyści, 
ale też wytwarzać drobne niesnaski, 
które mogą być w rzeczywistości tyl­
ko drobnymi, czasami złośliwymi 
ukłuciami. Kanada jest słabsza i pod 
wielu względami żyje w cieniu St. 
Zjedoczonych, dlatego jest wrażli­
wsza na każde nadepnięcie na od­
cisk.

USA przyjęły z niezadowoleniem 
jeszcze silniej znaczne ograniczenie 
przez rząd Kanady dostaw energii. 
Znacjonalizowanie przemysłu potaso­
wego przez rząd prowincji Saskathe- 
wan zaniepokoiło wielu przedsiębior­
ców amerykańskich. Z przykrością 
usłyszano nad Potomakiem słowa pre­
miera Trudeau wypowiedziane w Mo­
skwie, że ma nadzieję, iż stosunki 
Kanady ze Zw. Sowieckim tak samo 
będą przyjazne, jak ze St. Zjednoczo­
nymi.

Lecz Kanada nie miała monopolu 
na tworzenie zadrażnień. St. Zjedno­
czone nie zostały w tyle. Waszyng­
ton pomija milczeniem protesty Ka­
nady w sprawie przewozu ropj* naf­
towej (Trans-Alaska System), co gro­
zi zanieczyszczeniem wód przy za­
chodnim wybrzeżu Kanady.

Dobrze się stało, żd z obu stron 
dokonano wysiłku, aby usunąć szereg 
zadrażnień.

W wyniku kryzysu opałowego Kana­
da dostarcza USA tytułem nagłej po­
mocy 15 bilionów sześciennych stóp 
gazu ziemnego i 50,000 baryłek ropy 
do ogrzewania. Rzecznik St. Zjedno­
czonych powiedział, że od lat nie 
zdarzało się, aby Kanada tak szybko 
i pozytywnie spełniła prośbę USA.'Ofi­
cjalny list t podziękowaniem został 
przesłany do premiera Trudeau. 28 
stycznia br. podpisano w Waszyngto­
nie układ między USA i Kanadą, za­
pewniający nieprzerwany przepływ 
ropy naftowej naturalnego gazu przez 
terytorium obu stron.

Pierwsze spotkanie premiera Tru­
deau i prezydenta Cartera jest do­
skonałą okazją do usunięcia nieporo­
zumień między obu państwami i stwo­
rzenia przez to olbrzymiej siły poli­
tycznej z dwóch sąsiadujących ze so­
bą demokracji. Ułatwi to zwalcza­
nie trudności gospodarczych (infla­
cja, bezrobocie, problemy monetar­
ne). /,

Kanada przeżywa wewnętrzne tru­
dności, w skali Hamletowskiego py­
tania “być albo nie być”. Sukcesy 
rządu federalnego na terenie zagra­
nicznym mogą dopomóc do zwycię­
stwa nad separatyzmem. Dużym 
osiągnięciem na tej drodze będzie po­
prawa stosunków ze St. Zjednoczony­
mi.

Zakaz Sądowy
Sąd federalny wydał decyzję, na 

mocy której zakazuje się wydawnic-x 
twom prasowym posiadania stacji ra­
diowych czy telewizyjnych w tych 
samych mias^ch, gdzie ukazują się 
te pisma. Na terenie całego kraju 
jest 79 tego rodzaju sytuacji.

Decyzja sądu wywołała poważne 
zniepokojenie wydawnictw praso­
wych, które posiadają stacje radiowe 
czy telewizyjne. Są informacje, że za­
gadnienie to zostanie wniesione do 
Sądu Najwyższego.

Federal Communications Commis­
sion uważa, że interesy wydawnictw 
mających stacje radiowe czy telewi­
zyjne powinny być chronione. FCC 
zamierza również wystąpić do Sądu 
najwyższego, aby podtrzymał decyzję 
tej agencji federalnej. FCC ma po­
parcie zainteresowanych kompanii 
wydawniczych.

Stanowisko Castro
Dyktator Kuby Fidel Castro pra­

gnie nawiązania stosunków ze Sta­
nami Zjednoczonymi, ale nie ukrywa, 
że warunkiem “normalizacji” nie 
może być wycofanie kubańskich 
wojsk z Angoli. Castro nie zgodzi 
się nawet na rokowania jeżeli 
Washington będzie domagał się umie­
szczenia w programie dyskusji sprawy 
Angoli.

Milicyjni
(N.A.) — Wśród skazanych w PRL 

za udział w zajściach czerwcowych 
są osoby “odpowiedzialne za pora­
nienie pracowników aparatu bezpie­
czeństwa”. Przypomnijmy tę wersję 
powtarzaną przez środki przekazu: 
W Radomiu odniosło podobno rany 
75 policjantów, natomiast jeśli cho­
dzi o uczestników demonstracji — je­
dynie dwóch zginęło przypadkowo, 
pod przyczepą samochodową “przy­
gniecionych” — jak mówił prezydent 
Radomia Karwicki — przez swych 
“kompanów”.

Czy na zdrowy rozum biorąc, jest 
to możliwe? Uprzytomnijmy sobie sy­
tuację: dochodzi do masowego otwar­
tego starcia ludności z milicją, ORMO 
i służbą bezpieczeństwa. Panuje na­
strój niezwykłego podenerwowania 
i napięcia, udziealający się przecież 
obu stronom. Miasto — ale także 
komendy MO — obieg'ają sprzeczne 
wieści. Płonie budynek komitetu par­
tyjnego. Nie wiadomo, czym się 
skończy narastający konflikt. Mili­
cjanci i ormowcy mają rozkaz inter­
weniowania. Jeśli nawet — jak wie­
lokrotnie podkreślano w prasie — nie 
byli uzbrojeni w broń palną, to prze­
cież w zakres umundurowania wcho­
dzą kulkudziesięciocentymetrowe pał­
ki, którymi — na dobrą sprawę — 
można równie dobrze ciężko poranić 
a nawet — zabić.

Władze przyznają przecież, że do­
szło do bezpośrednich starć z ludno- 
śció — w wyniku tych starć miało wła­
śnie odnieść rany 75 funkcjonariuszy. 
A po drugiej stronie, pod stronie de­
monstrantów? — według oficjalnej 
wersji nikt nie został nawet tknięty 
palcem, nikomu nie spadł włos z gło­
wy, nikt nie był niesłusznie poszko­
dowany i milicjanci obchodzili się 
ze wszystkimi w jedwabnych ręka­
wiczkach ...

Na świecie zdarza się, że dochodzi 
do bezpośredniego, fizycznego star­
cia między funkcjonariuszami policji 
a demonstrującym tłumem. Tylko nie 
zdarza się, by nikt w tłumie nie 
ucierpiał. W Polsce ^natomiast były 
zajścia Uliczne, i to nie na małą 
skalę — ale oberwali w nich rzeko­
mo wyłącznie milicjanci. Nawet gdy­
by ten zawód cechowała jakaś szcze­
gólna delikatność i wpajana w szko-

“Święci”
łach milicyjnych powściągliwość — 
trudno byłoby uwierzyć w taki dziw­
ny przypadek. A przecież do po­
wściągliwości i delikatności w kon­
taktach z ludnością owym — “obroń­
com ludowego ładu” — raczej, jak 
wszystkim wiadomo, daleko . . . Nie 
w tym duchu ich się zresztą szkoli, 
nie takie dostają instrukcje.

Prasa krajowa sama napisała o 
powstaniu nOwej formacji milicjan­
tów w cywilu, nazywanych przez wła­
dze pieszczotliwie “Świętymi”. Owi 
“Święci” “. . . wyrastają jak spod 
ziemi. Chuligani i rozmaitego rodza­
ju męty społeczne wiedzą dopiero, 
z kim mają do czynienia, gdy “Świę­
ci” przystępują do działania . . . 
“Bohaterowie” . . . manifestujący 
swoją pogardę dla porządku publicz­
nego, otrzymują taką nauczkę, że 
pewnie na długo popamiętają”.

Jeśli w tym duchu szkoleni są 
“Święci” — to nie ma powodu przy­
puszczać, by przeciwne nauki dawa­
no pozostałym formacjom. A więc 
— jeszcze jeden dowód, przemawia­
jący za tym, że gdy dochodzi do 
starć milicji z ludnością — milicja 
nie zapomina po co otrzymała pał­
ki.

Istnieją zresztą dowody bezpośred­
nie. Skargi na postępowanie funkcjo­
nariuszy MO i bezpieki. Konkretne 
dane, daty, obciążające zeznania, za­
żalenia wnoszone na piśmie do MSW, 
do Sejmu Rady Państwa . . . Wnio­
sek Komitetu Obrony Robotników o 
powołanie poselskiej komisji docho­
dzeniowej, poparły zbiorowymi lista­
mi mieszkańców Radomia...

Przyznanie oczywistych faktów — i 
reakcja na nie, zgodna ze społecznym 
poczuciem praworządności — nie tyl­
ko nie zmienjszalaby prestiżu oby­
wateli, ale przeciwnie, stanowiłaby 
jedyne racjonalne i godne wyjście 
z sytuacji.

Czas Letni w Polsce
Zgodnie z Uchwałą Rady Ministrów 

po kilkunastoletniej przerwie wiosną 
br. wprowadzony zostanie w Polsce 
tzw. czas letni. Będzie on obowią­
zywał od godziny 1:00 w nocy 3 kwiet­
nia br., aż do godz. 2:00 w nocy dnia 
25 września br.

GLOSY CZYTELNIKÓW
Anonimowych listów nie umieszczamy. Autor może podpisać 
swój list pseudonimem, ale musi podać do wiadomości redakcji 
swoje prawdziwe nazwisko, adres i numer telefonu. Redakcja 
zastrzega sobie prawo do skracania listów i usuwania niewłaści­
wych słów. Listy przeznaczone do umieszczenia należy pisać na 
maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki.

Nieporozumienie
“Samolot z przenikliwym gwizdem 

wytracał szybkość i wysokość a ja 
pomimo bólu w uszach (na szczę­
ście kilkuminutowego tylko) spowodo­
wanego prawdopodobnie zmianą ci­
śnienia zacząłem podziwiać Nowy 
Świat. Tak napisałem po kilku dniach 
do swojego przyjaciela w Kraju. Po­
dziwiałem symetryczną siatkę ulic, 
dostatek zieleni, przestrzeni, a póź­
niej równe jak stół autostrady i do­
statek towarów.

Uczucie to dominowało przez całą 
drogę, którą odbyłem z Nowego Yor­
ku do małego miasteczka w stanie 
Indiana — dominowało również przez 
pierwsze tygodnie spokojnego w nim 
bytowania. Dla wielu ludzi w Pol­
sce pojęcie Stanów Zjednoczonych A. 
Pin. kojarzy się z dobrobytem, tym 
najbardziej perwersyjnym: samo­
chód, dom, szafy pełne ubrań, lodów­
ka zapełniona smakołykami, waka­
cje na Florydzie, czasami skok do 
Las Vegas, rosnące konto w banku.

W pojęciu tym utwierdzają ich prze­
de wszystkim kuzyni i znajomi, któ­
rzy przyjeżdżają na urlop do Kraju, 
czasami odbywa się to na zasadzie 
jedna pani powiedziała drugiej, że 
kuzyn trzeciej ożenił się z panią X 
zabrał ją do St. Zj. i teraz ona ma 
wszystko, żyje jak w raju.

W pamięci utkwił mi szczególnie 
jeden elokwentny Amerykanin pol­
skiego -pochodzenia (mieszkający w 
Chicago), który ze swadą opowiadał 
na prawo i lewo o tym gdzie pił, 
jadł, bawił się, będąc w Kraju. Na­
zwy najdroższych restauracji sypały 
się jak z rękawa. Język świerzbial, 
aby zapytać się “W Brzegu ty beł” 
jak czynią to niekiedy Polacy. Wyo­
brażam jaki zamęt posiał ten czło­
wiek w głowach słuchaczy tu a szcze­
gólnie w Kraju. Z jego ust nie pa- 
dła żadna nazwa skansenu, muzeum, 
parku narodowego.

Dla rodaka w Kraju informacja, 
że ktoś w St. Zj. zarabia na dzień 
20, 30 lub 40 dolarów jest szokująca 
— toż to przecież pół miesiąca pra­

cy dla mnie. Ze względu na brak 
rzeczowej informacji jego rozumowa­
nie jest zupełnie proste, ale jedno­
cześnie błędne, ponieważ mnoży on 
20, 30 ewentualnie 40 dolarów przez 
ich wartość wolno-rynkową w Polsce 
czyli 100 złotych i otrzymuje odpowie­
dnio 2,000, 3,000 lub 4,000 zł. Podo­
bną kalkulację przeprowadza często 
Amerykanin polskiego pochodzenia, 
ale w celu zupełnie odwrotnym — 
jak to źle w Kraju. Najczęściej ani 
jeden ani drugi nie biorą pod uwa­
gę całego skomplikowanego mecha­
nizmu cen towarów, usług oraz innych 
trudnych do określenia stymulato­
rów życia gospodarczego, które spra­
wiają, że rodzina (2 plus 2) zara­
biająca na miesiąc w St. Zj. 600 
dolarów, a w Polsce 6,000 złotych 
ma zbyt mało, aby nie mieć kło­
potów finansowych, ale gospodarząc 
oszczędnie potrafi przeżyć.

Zupełnie jednak inaczej przedsta­
wia się sprawa kiedy Amerykanin 
polskiego pochodzenia przyjeżdża na 
wakacje do Polski i przeznacza na 
3 tygodniowy pobyt powiedzmy 300 
dolarów. Wymienia te dolary po ce­
nie wolno-rynkowej (nabywców jest 
wielu) tj. w relacji 100:’ i ma 30,000 
Złotych. Mając tyle pieniędzy i ogra­
niczony czas pobytu, pomijając już 
tradycyjny, serdeczny stosunek Po­
laków w Kraju do Amerykanów pol­
skiego pochodzenia, jest on pożąda­
nym gościem hotelów, restauracji — 
miłym kompanem dam z półświatka 
i tych wszystkich, którzy lubią “wino, 
kobiety i śpiew”.

Widziana z tej perspektywy Polska 
jest inna od prawdziwej dla Ame­
rykanina polskiego pochodzenia, a ten­
że Amerykanin jest widziany również 
inaczej niż jest w rzeczywistości. Tak 
tworzą się mity i legendy — pomię­
dzy ludźmi zamieszkującymi Polskę 
i Polonię Amerykańską. Podobno ni­
gdzie nie jest tak źle, aby nie mo­
gło być gorzej i nigdy ńie jest tak 
dobrze, aby nie mogło być lepiej — 
więc ostrożnie z sądami.

LONGIN K. WYSINSKI



POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE 

Codziennie 6:00-6:30 rano 
WOPA — 1490 kc

5 DNI
Od poniedziałku do piątku 

MARIAN CZERNIECKI 

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:00 rano 
Sobota 11-11:30 rano 
Niedziela 1-2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI 
Kierownik

ROBERT 
t LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC 
Codziennie 7-8:30 rano 
2-3 po poł. w niedziele 

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

“UNCLE” HENRY
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA

Sobota 
8:00-9:00 rano i 

1:00-2:00 po południu 
WTAQ (1300) 

Niedziela 8:00-9:00 rano
— i — 

2:00-3:00 po południu

CHET GULIŃSKI 
SHOW

Stacja WOPA—1490 KC
Sobota 12:00-1:00 

Niedziela 10:00-1:00

Stacja WYŁO—540 KC 
'Niedziela 9:30 10:30 rano

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCINSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu 

8:30-9:30 rano

“POLSKA W MUZYCE, 
PIEŚNI i SŁOWIE”

Stacja WOPA
Codziennie od 12 w poł. 

do 12:30 po poł.
ADAM 

GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA 

Codziennie o 1, 3:30 i 6:00 
oraz o 8-ej wiecz.
DR. W. SIKORA 

Producent i Właściciel

“GŁOS POLONII’ 
WOPA — 1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 pop poł. 
do 6-ej wiecz.

W Soboty 4-6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele 

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA 1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz 
Kierownik 

BRONISŁAW ZIELINSKI 
Anonserzy 

PELAGIA I BRONISŁAW 
MROZOWIE
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Szerokie spodnie i kurtka z bawełny w kolorze jasnym, strój 
odpowiedni na wycieczki i pikniki. Do kompletu bluzka lub 
pulower w innym kolorze.

DZIAŁ
KOBIET

Potrawy Jarskie
Wielu osób skarży się na choroby 

przewodu pokarmowego. Nie są to 
dolegliwości wymagające interwencji 
lekarza, ale konieczne spożywania 
pewnych potraw. “Przejście na kuch­
nię” zdrowszą, bez pikantnych przy­
praw, tłustych mięs, smażeniny itp. 
najlepiej więc na kuchnię jarską. Cha­
rakteryzuje się ona przede wszystkim 
tym, że zużywa duże ilości warzyw, 
nie uzna je octu (potrawy zakwasza 
się sokiem cytryny, kwaśnymi jabł­
kami, a w lecie agrestem i rabar­
barem); potrawy są mało słonne, nie 
używa się prawie pieprzu i papryki.

Pasztet z Ziemniaków
3 funty ziemniaków obrać, ugotować 
w mleku (lekko osolić), przepuścić 
przez maszynkę do mięsa. Zrumienić 
na tłuszczu 2 cebule, dodać do ziem­
niaków, wlać pół szklanki śmietany, 
5 żółtek, ubita piata, dodać usiekaną 
zieleninę. Wszystko dobrze wymie­
szać. Brytfannę wysmarować masłem 
i posypać bułką. Wyłożyć masą i piec 
przez pół godziny. Podawać z sosem 
pomidorowym, ogórkowym i surów­
kami. ,

Jaja Po Amerykańsku
Kilka jaj (po dwa na osobę) “puś­

cić” jedno po drugim na osolony wrzą­
tek tak, aby się nie rozlały, ale two­
rzyły oka. Gdy się zetną, wyjąć łyżką 
cedzakową i ułożyć na półmisku. Po­
lać sosem pomidorowym i posypać 
zieleniną. Podawać z przysmażonymi 
ziemniakami.

Opiekaniu z Kaszy Jęczmiennej
2 szklanki kaszy wsypać na litr 

wrzątku, osolić, dodać 2 łyżki masła i 
często mieszać. Miękką wsypać do 
miski Zrumienić na maśle drobno 
usiekaną cebulą, usiekać 3 ząbki 
czosnku, zieloną pietruszkę, dodać 
jajko, 2 łyżki tartej bułki, sól do 
smaku.

Wszystko razem wymieszać. For­
mować w bułce małe kotleciki i sma­
żyć na tłuszczu. Podawać z sosem 
grzybowym lub pieczarkowym i su­
rówkami.

Zapiekanka z Marchewki
2 funty marchwi, 2 szklanki rosołu, 

1 łyżka masła, 2 łyżki mąki, 6 jaj, 
sól, pieprz, gałka muszkatelowa, 4 
łyżici posiekanej zielonej pietruszki 
z koperkiem.

Marchew umyć, oczyścić, opłukać, 
pokrajać na ćwiartki, ugotować, 
wkładając do wrzącego rosołu, z do­
datkiem odrobiny masła. Miękką 
marchewkę przetrzeć przez sito lub 
zmiksować, wymieszać z przesianą 
mąką, mieszając podgrzewać do za- 
wrzenia, odstawić, przyprawić do 
smaku solą, pieprzem i utartą gałką 
muszkatelową. Jaja umyć, oddzielić 
białka. Żółtka wymieszać z masą 
marchewkową, z białek ubić sztywną 
pianę, połączyć z masą. Żaroodporny 
głęboki półmisek posmarować ma­
słem i napełnić przygotowaną potra­
wą- Wstawić do nagrzanego piekarni­
ka. Zapiec. Czas zapiekania wynosi 
około 25 minut. Podawać bezpośred­
nio po zapieczeniu z dodatkiem

ostrych sosów. Taką marchewkę moz 
na podać na kolację jako samodziel­
ną potrawę.

Pomidory Smażone w Cieście
3-4 pomidory, 3 łyżki mąki, 2 jajka, 

łyżka oleju, woda lub mleko, sól, gał­
ka muszkatołowa, zielony koper, 
tłuszcz do smażenia.

Do mąki dodać żółtka, łyżkę oleju 
i wody lub mleka tyle, aby ciasto 
miało gęstość kwaśnej śmietany. 
Na końcu dołożyć ubitą pianę z białek. 
Ciasto przyprawić solą i startą gałką 
muszkatołową oraz drobno posieka­
nym zielonym koprem lub pietruszką. 
Pomidory pokroić w dość grube krą­
żki, lekko osolić. Krążki pomidorów 
maczać w cieście i kłaść na rozgrzany 
tłuszcz. Smażyć na jasny kolor. Po­
dawać można pomidory same, polane 
stopniowo masłem lub śmietaną. Bar­
dzo smaczne danie na kolację.

Grzybek z Pomidorami
3 jaja, łyżka mąki, 2 łyżki mleka, 3-4 

pomidory, łyżka tłuszczu, sól, pieprz, 
zielenina.

Z żółtek, mleka i mąki zrobić cia­
sto, przyprawić je do smaku solą, 
można także odrobiną pieprzu, a na 
końcu dodać do ciasta pianę z białek. 
Na patelni stopić tłuszcz i ułożyć 
krążki pomidorów, osolić je i posypać 
zieleniną. Na podsmażone pomidory 
wylać ciasto, przykryć i smażyć po­
woli na płycie lub w piekarniku.

Sałatka z Pomidorów i Sera
3-4 pomidory, cebula, 2 jajka, (yżka 

tartego sera, 2 łyżki oleju, zielony 
koper, sól, pieprz.

Pomidory obrać ze skórki, pokroić 
w krążki lub w cząstki. W podobny 
sposób pokroić ugotowane na twardo 
jaja i cebulę. Produkty wymieszać, 
przyprawić do smaku, skropić olejem 
i posypać tartym serem oraz ziele­
niną.

Podawać z pieczywem lub odsma- 
żonymi ziemniakami.

Makaron z Jabłkami
1 funt mąki, 2 jaja, woda, 2 funty 

jabłek, cynamon mielony, V* funta 
masła lub margaryny,-łyżka tartej 
bułki, cukier puder do posypania.

Zagnieść ciasto makaronowe z mą­
ki i jaj z niewielkim dodatkiem wody, 
wyrobić je, a następnie rozwałkować 
bardzo cienkie placki. Ciasto trochę 
przesuszyć a następnie zwinąć w rulo­
ny i pokroić bardzo cienki makaron. 
Przesuszyć makaron rozsypany na 
stolnicy. Płaski rondel wysmarować 
dość grubo tłuszczem i wysypać tartą 
bułką. Jabłka obrać i pokroić w cien­
kie plasterki. Układać warstwami — 
zaczynając od makaronu—-jabłka i ma­
karon posypać mielonym cynamo­
nem do smaku, skraplać tłuszczem. 
Na wierzch położyć kilka kawałków 
masła i wstawić potrawę do upiecze­
nia. Podawać na gorąco zaraz po 
zapieczeniu i posypać cukrem pu­
drem. Można do tego podać bitą śmie­
tanę.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
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Portage Park Hosts 
Table Tennis Meet

Poznańska Edycja 
Dzieł 0. Kolberga

The Chicago Park District’s Area 
10 Table Tennis Tournament recently 
was hosted by Portage Park, 4100 N. 
Long.

Seventy-five players took part in the 
area tourney won by Hollywood Park. 
The first place park compiled 13 
points with five medal winners.

Wilson Park took second place 
with four points, followed by Gompers 
Park and Eugene Field with three 
points each. Host Portage and Edison 
Parks tallied two points each, and

Jefferson and Wildwood Parks each 
scored one point.

Some area winners were: Lisa 
Elenz, Wilson, 1st in the Midget Divi­
sion; Carolyn Kroll, Wilson, 1st — 
Juniors; Eva Skowroński, Gompers, 
1st — Senior Women; Dave Lipsey, 
Jefferson, 2nd — Juniors; Steve 
Ganas, Edison, 1st — Midgets; An­
drew Toczyckl, Wildwood, 2nd — In­
termediates; Ray De Wolfe, Gomp­
ers, 2nd — Senior Men; and Larry 
Hockwert, Portage, 2nd — Midgets.

Zespół naukowców pod kierownic­
twem prof. dr. hab. Józefy Burszty 
z Uniwersytetu im. A. Mickiewicza 
w Poznaniu, opracował i skierował 
ostatnio do druku kolejny — 60 tom, 
w ramach edycji “dzieł wszystkich” 
Oskara Kolberga.

Zyjący w latach 1814-1890 Oskar 
Kolberg — muzyk i kompozytor — od 
44 roku życia poświęcił się wyłącznie 
badaniom kultury ludowej całego 
polskiego terytorium etnicznego i 
krain sąsiednich. W rezultacie jego 
wieloletnich — żmudnych wypraw 
w teren zgromadzony został zbiór 
naukowy, który stanowi obecnie pod­
stawy etnografii polskiej i folklorysty­
ki. Za życia Kolberg wydał 33 tomy

form.
Znaczenie mają te dzieła także dla 

Poloni zagranicznej, która chętnie 
sięga po dawniejszy kształt regional­
nej kultury, zwłaszcza z tych ziem, z 
których wywodzą się emigranci. Tak 
więc, dzieła Oskara Kolberga są 
istotnym elementem integracji, więzi 
z Macierzą rodaków rozrzuconych po 
świecie.

Z Uroczystości 45-lecia 
Korpusu Placówki 5-ej SWAP

Uroczystość 45-lecia Korpusu Plac. 
5-ej SWAP odbyła się 27-go lutego, 
poprzedzona Mszą św. w kościele SS. 
Młodzianków, przy Chicago i Armour 
ul. Po Mszy św., o godz. 1-ej po połu­
dniu, odby się bankiet w sali Domu 
Weteranów, pnr. 1239 N. Wood ul.

Pomimo marnej pogody, sala była 
wypełniona Gośćmi, Koleżankami i 
Kolegami z poszczególnych Korpusów 
i Placówek.

Program zagaiła przew. Kom. Jubi­
leuszu F. E. Sowińska, powołując na 
toastmistrzynię Teofilę Ćwik, organi­
zatorkę Korpusu, a na sekretarkę 
Marię L. Szeląg.

Wspólnie odśpiewano hymny ame­
rykański i polski przy akomp. R. 
Rygiel, organisty z par. Sw. Stani­
sława. 1-minutową ciszą uczczono 
pamięć zmarłych Koleżanek i Kole­
gów Placówki 5-ej SWAP.

Po obiedzie prez. KP., A. E. Wisła, 
w swym przemówieniu nadmieniła, 
że zna pracę Koleżanek; jest to praca 
bezpłatna i nieraz niewdzięczna. Przed­
stawiła pracę Korpusów i pierwsze 
trudne początki. Praca tych Koleża­
nek zasługuje na wielkie uznanie. 
Prosiła o dalsze poparcie imprez 
i wysiłków Koleżanek.

Toastmistrzyni T. Ćwik przedstawiła 
gości za głównym stołem, m. in.: M. 
Kaczmarski, wicekom. SWAP; hon. 
prez. A. E. Wisła; kom. Okr. 1-go 
SWAP J. Bogusz; prez. Okr. 2-go 
Sokolstwa Pol. dh. J. Bielańska; 
skarb. Okr.,.1-go KP., M. Stachoń; 
przew. Kom. Jubileuszu F. E. Sowiń­
ska; skarbniczka Korp. C. Organa; 
sekr. fin. M. L. Szeląg; sekr. prot. 
Korp., m. Giebułtowska, kom. Plac. 
5-ej SWAP M. Stermiński; prez. Kor­
pusu M. Sadowska, kpt. G. Pawłow­
ski, K.V.M.; żona A. Pawłowska; 
p. R. Rygiel, organista przy par. Sw. 
Stanisława, żona p. Rygiel; b. długo­
letnia (42) sekr. fin. Korp. M. Kopeć 
i prez. Koła Karpatczyków A. Kozłow­
ski.

Wicekom. Z.C. SWAP, M. Kaczmar­
ski zobrazował pracę Koleżanek Kor­
pusu Plac. 5-ej, dając im wielkie 
uznanie i cześć za ich miestrudzoną 
i pełną poświęcenia pracę dla Wete-
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rana-Inwalidy przez ostatnie 45 lat. 
Złożył gratulacje od Zarządu Głów­
nego i swoje osobiste. Przy okazji 
apelował o poparcie kandydatury aid. 
R. Pucińskiego na mayora miasta 
Chicago.

Prez. Okr. 2-go Sokolstwa Pol. dh. 
J. Bielańska złożyła życzenia i po­
dziękowała za wzorową współpracę 
z Sokolstwem.

Kmdt. Okr. 1-go SWAP, J. Bogusz, 
w pięknym naświetleniu przedstawił 
pracę Koleżanek dla Weterana-Iwali- 
dy, wyrażając im jak największe 
uznanie. Życzył Koleżankom doczeka­
nia się Złotego Jubileuszu i apelował 
o poparcie Bazaru Okr. 1-go SWAP.

Życzenia złożyła także skarbniczka 
I Okręgu KP., M. Stachoń. Kmdt. 
5 Plac. SWAP M. Stermiński podzię­
kował Koleżankom za ich pracę i ży­
czył im zdrowia do dalszej na niwie 
weterańskiej.

Placówka Macierzysta Nr. 5 SWAP 
odznaczyła za pracę nast. osoby: 
Kol. Z. Okulanis — Krzyżem 50-lecia 
Czynu Zbrojnego z Wieńcem Lauro­
wym; Krzyżem Zasługi — Kol. S. C. 
Dzioba, L. Sadowską i S. Milarską. 
Odznaczenia wręczyli kpt. G. Paw­
łowski, Kawaler Krzyża Virtuti Mili- 
tari i kmdt. I Okręgu J. Bogusz.

Korpus w dowód uznania za pracę 
ponad 25 lat udekorował Złotymi Ba- 
terkami z godłem Korpusu — Kol. 
Teofilę Ćwik, C. Organa, M. Kopeć, 
M. Giebułtowską, A. Pawłowską, F. 
Sowińską, M. L. Szeląg, R. Bojarską,
M. Sagula, M. Sadowską. Dekoracji 
dokonały wiceprez. I Okręgu Kp M. 
Zembrzuska i H. Szymanowska.

Prof. R. Rygiel dla upiększenia uro­
czystości odegrał kilka utworów na 
fortepianie, za co obecni nagrodzili 
go oklaskami.

Donacje pieniężne złożyli: Marta 
Bonk $10, dh. J. Bielańska $5, J. Mis- 
kiewicz $5, córka śp. Kol. Z. Śmia­
łek, pp.E.H. Bilisko$5.

Z pierwszych Koleżanek pracują 
nadal w Korpusie C. Organa, M. Kopeć 
i M. Giebułtowska.

Prezeska Korpusu M. Sadowska po­
dziękowała wszystkim za udział w 
Mszy Sw. i bankiecie i założycielkom 
a szczególnie organizatorce Korpusu, 
Kol. Teofili Ćwik. Toastmistrzyni zaś 
T. Ćwik w im. Korpusu wręczyła 
plakietę prezesce Kol. M. Sadłowskiej 
i podziękowała Placówce Nr. 5 za 
odznaczenie Koleżanek. Uroczystość 
zakończyło wspólne odśpiewanie 
“Roty” M. Konopnickiej.

Teofila Ćwik, toastmistrzyni; Mi­
chalina Sadowska, prezeska Korpusu; 
Maria L. Szeląg, sekr. programu.

Walne Zebranie 
Koł5K.D.P.

Regularne roczne Walne Zebranie 
członków Koła 5-ej K.D.P. było usta­
lone na nadchodzącą niedzielę. Ze 
względu na imprezę ARTYŚCI DLA 
PUCIŃSKIEGO zebranie zostało 
przesunięte na sobotę, 12 marca, na 
godzinę 6:30 wieczorem. Zebranie od­
będzie się w sali OO. Jezuistów. 4105
N. Avers Ave.

Obecność na walnym zebtaniu jest 
naszym obowiązkiem, wszyscy człon­
kowie są proszeni o punktualne przy­
bycie w sobotę na to zebranie, a w 
niedzielę o poparcie wyżej wymienio­
nej imprezy.

K. Jodkowski, prezes.

Ze Zw. Klubów 
Małopolskich

W czwartek, dnia 10-go marca odbę­
dzie się posiedzenie Zarządu Dyrek­
cji, prezesów, prezesek i zastępców 
Klubów, o 7:30 wieczorem, w sali Lo 
Rayne Chateau, pnr. 5925 W. Diversey 
Avenue.

Prezes Edward Kiszka chce relacji 
od każdego Klubu i podzielić się róż­
nymi wiadomościami dotyczącymi 
naszej organizacji.

Wszelkie wiadomości, mandaty, 
Zw. K. M. proszę adresować do gen. 
sekr. Mrs. Stella Lorens, pnr. 2925 W. 
Logan Blvd., Chicago, BI. 60647.

dzieł pod ogólnym tytułem — “Lud” 
i “Obrazy etnografii”.

Celem obecnej edycji jest doku­
mentacja rzeczywistości kulturalnej 
z odległej przeszłości dla następu­
jących dyscyplin nauki: etnografii, 
językoznawstwa, folklorystyki, mu­
zykologii, a także historii, w tym 
ogólnej historii kultury społeczeń­
stwa polskiego.Użyteczność praktycz­
na “Dzieł wszystkich” polega na tym, 
że stwarza możliwość czerpania z 
nich źródeł do odtwarzania zwycza­
jów, obrzędów, tańców i śpiewów 
ludowych. Jest to też źródło inspiracji 
programowych dla teatrów, zwła­
szcza lalkowych i teatrów małych

Z Placówki 
Nr 5 SWAP

Uwaga Koledzy Placówki 5 SWAP. 
Już w piątek, dnia 11 marca odbędzie 
się bardzo ważne posiedzenie w sali 
Domu Weteranów, 1239 N. Wood ul., 
ogodz. 8-ej wieczorem.

.Prosimy Kolegów by kto może, 
przyniósł premie, które oddamy do 
kiosku na Bazarze Okręgowym. Jesz­
cze mamy książeczki losowe na loso­
wanie, które odbędzie się w niedzielę, 
13-go marca. Występujemy wszyscy 
w sobotę, o’ godz. 3:30 po południu, 
zbiórka na sali. Prosimy o poparcie 
Bazaru Okręgowego.

Mieczysław Stermiński, komen­
dant; Stanisław Pyka, adiutant.

Z Korpusu Pom. 
Placówki 90 SWAP 

Korpus Pomocniczy przy Placówce 
90-ej SWAP odbędzie swe posiedzenie 
mieś, w niedzielę, 13 marca, o godz. 
2-ej po poł., w sali Placówki 90-ej 
SWAP, pnr. 6005 W. Irving Park Rd. 
Prezeska Kazimiera Martin uprasza 
koleżanki o liczne przybycie, ponie­
waż jest dużo spraw do omówienia.

Po posiedzeniu Korpus występuje 
na Bazar I Okręgu, który odbędzie się 
w sali Domu Weteranów, pnr. 1239 N. 
Wood ul. Prosimy o liczne wzięcie 
udziału w Bazarze.

Kazimierza Martin, prezeska; An­
na Myznaski, sekr.

Wybory w Federacji 
Polonii

W tę środę, 9 marca, odbędzie się 
doroczne, wyborcze posiedzenie Fe­
deracji Polonii Amerykańskiej, której 
prezesem jest sędzia Edward Plu- 
sdrak. Posiedzenie odbędzie się, jak 
zwykle, w sali Związku Polek, 1309 N. 
Ashland Ave. Początek o 8-ej wieczo­
rem.

Zarząd Federacji prosi wszystkich 
delegatów, aby przybyli na posiedze­
nie punktualnie, przynosząc swoje 
mandaty na następny rok.

Nie Ma Planu 
Podwyżki Podatku 

Od Benzyny
Washington. (UPI) — W czasie 

wywiadu udzielonego reporterce sta­
cji telewizyjnej CBS, prezydent Car­
ter oświadczył, iż nie ma zamiaru 
zwrócić się do Kongresu, że uchwa­
lono podniesienie federalnego podat­
ku od sprzedaży galona benzyny o 
20-25 centów.

Nieco mniej definitywny był kiedy 
indziej w swojej wypowiedzi James 
Schlesinger, główny doradca prezy­
dencki w sprawach energetycznych. 
Schlesinger oświadczył, iż dotychczas 
nie istnieje żadna taka propozycja i 
rząd nie zmierza w tym kierunku. 
Wykluczyć jednak takiej ewentualno­
ści nie można.

Kalifornijski senator Alan Cranston 
zapowiedział, iż propozycja taka spo­
tkałaby się z silną opozycją w Kon­
gresie. Podatek zwiększony o 20-25 
centów byłby szczególne kosztowny 
dla mieszkańców tego stanu, którzy 
z konieczności niemalże całkowicie 
polegają na swoich autach jako 
środku lokomocji.
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Kalendarzyk Posiedzeń

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka 
nasza, siostra moja, babcia i pra­
babcia nasza, śp.
Marta Ujazdowska 

(z domu Strumidlowska; 
żonaśp. Jana) 

po krótkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Sw. Sa­
kramentami, dnia 7-go marca 1977 
roku, o godzinie 2:50 rano, prze­
żywszy 81 lat.

Zwłoki można odwiedzać dziś po 
4-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 10 marca, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 
5735 W. Fullerton (narożnik Man­
go), do kościoła Sw. Stanisława 
B. i M. (Msza Sw. o godz. 10-ej), 
a stamtąd na cmentarz Sw. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni: 

Władysława (Jan) Gallas, Hen­
ryk (Katarzyna) Downs, Kazimierz 
(Anna) Downs, Teresa (Andrzej) 
Hansen, Virginia (Bolesław) Gib­
son, córki i synowie, synowe i 
zięciowie; Janina Gramza, siostra 
w Polsce; 12 wnucząt, 2 prawnu- 
cząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi: Poterek.
Telefon 237-6400.

Energetyczne Plany
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

w

mission, Energy Research and Deve­
lopment Administration, oraz prze­
jęcie zadań energetycznych takich de­
partamentów jak: tDep. Wewnętrzny 
Handlu, Obrony, Gospodarki Mieszka­
niowej i Urbanizacji.

Nowoutworzony departament za­
trudniać ma około 20 tys. ludzi przy 
rocznym budżecie przekraczającym 
$10 miliardów. Schlesinger stanąłby 
na czele departamentu.

Są to najbardziej krwawe starcia 
od listopada ub.r., kiedy to wojska 
Ligi Arabskiej położyły kres libań­
skiej wojnie domowej i prawie w ca­
łym Libanie zaprowadziły spokój i lad 
prawny.

W ubiegły piątek, mayor Bilandic 
oficjalnie zaproponował zaniechanie 
budowy północnego odcinka Autostra­
dy Crosstown.

Podczas konferencji prasowej z 
członkami Chicagoskiej Rady Rozwo­
ju Ekonomicznego, mayor oświad­
czył, że fundusze wyasygnowane na 
budowę odcinka autostrady mogą zo­
stać przeznaczone na nową kolejkę 
podziemną w śródmieściu.

Plan komunikacyjny Bilandica 
przewiduje natychmiastowe rozpo­
częcie budowy autostrady “Burnham 
Corridor”, ciągnącej się wzdłuż Ci­
cero ave., na południe od Autostrady 
Eisenhower i zostanie przedłożony 
gub. Thompsonowi, który spotka się 
z mayorem w nadchodzący czwartek, 
w celu omówienia propozycji.

Ubiegłego stycznia Sun-Times 
podała, że Thompson i czołowi urzęd­
nicy miejscy usiłowali dojść do kom­
promisowego porozumienia, według 
którego przerzuconoby budowę pół­
nocnego odcinka przeznaczając część 
pieniędzy na kolejkę podziemną. 
Thompson wielokrotnie podkreślał, 
że oryginalny plan budowy Autostra­
dy Crosstown którego wielkim zwo­
lennikiem był mayor Richard Daley, 

"jest nle^o przyjęcia.
Bilandic oznajmił, że Chicago mo­

głoby skorzystać z istniejących ustaw 
pozwalających na przeniesienie czę­
ści z $1 miliarda w funduszach wya­
sygnowanych na budowę autostrady

Wielu członków Kongresu uważa, 
że wie jeszcze zbyt mało na temat 
zakresu i mechanizmu działania no­
wego departamentu, winiąc za to rząd. 
Administracja podkreśla jednak, iż 
te są w trakcie ustalania i że Bia­
ły Dom ani Schlesinger nie są w 
stanie sprecyzować wielu kwestii, któ­
re mogą stać się oczywiste dopiero 
przy praktycznym zastosowniu no­
wych metod gospodarowania pań­
stwowymi zasobami energetycznymi.

' Jedną z najważniejszych dziedzin 
zagospodarowania turystycznego są 
inwestycje hotelowe. W ostatnich kil­
ku latach wybudowano kalkanaście 
nowych obiektów, w 1976 roku, prze­
kazano do eksploatacji 7 dalszych 
hoteli orbisowskich: “Novotel” w 
Gdańsku, “Solny” w Kołobrzegu, 
“Reda” w Szczecinie, “Holiday Inn” 
w Krakowie, “Skalny” w Karpaczu, 
“Posejdon” w Jelitkowie koło Gdań­
ska, oraz najnowocześniejszy w Kraju 
obiekt: “Victoria” w Warszawie. 
Dzięki temu baza hoteli bardzo wzro­
sła.

Oczywiście, liczba ta nie zaspa­
kaja w pełni potrzeb, toteż kontynuo­
wana jest budowa dalszych hoteli w 
Krakowie (“Kongresowy”, który 
włączony będzie do międzynarodn 
wej sieci rezerwacji IntercontinenU” 
— Poznaniu, Gdańsku, Szczecinie, 
Białymstoku, Sosnowcu i Kaliszu, o 
łącznej liczbie 3560 miejsc noclego­
wych. Najwcześniej, bo już w I kwar­
tale br., uruchomiony będzie obiekt 
“‘Prosną” w Kaliszu (2,200 miejsc}.

Równocześnie czynione są starania 
o wzniesienie 5 hoteli przez firmy 
zagraniczne. Byłyby, to obiekty typu 
“Holiday Inn”. Mają one stanąć w 
Warszawie (2 obiekty), Łodzi, Kato­
wicach i Wrocławiu. 

WIEDEŃ. — W czasie konferencji ministrów finansowych OPEC 
w Wiedniu zastosowano wyjątkowe środki bezpieczeństwa. 
Uzbrojone oddziały policyjne w samochodach i na motocyklach 
czeka ją w pogotowiu. (UPI)

Australijska 
Polonia

Zmarł Dr. Jan Fryling
Nowy York (N.D.) — W czwartek, 

3 marca br., rano zmarł w nowojor­
skim szpitalu im.Roosevelta, w wieku 
86 lat, dr. Jan Fryling, prezes insty­
tutu Józefa Piłsudskiego, wybitny dy­
plomata, publicysta i pisarz.

Przed killku dniami dr. Fryling 
zasłabł nagle w nocy i został prze­
wieziony karetką pogotowia do szpi­
tala Roosevelta na Manhattanie.

Dr. Jan Fryling, profesor prawa 
międzynarodowego na Uniwersytecie 
Jana Kazimierza we Lwowie, był 
członkiem wielu instytucji naukowych 
kulturalnych i artystycznych.

Przez ostatnie 4 lata, dr. Fryling 
był przewodniczącym jury Fundacji 
Alfreda Jurzykowskiego.

Bilandic Proponuje Zaniechanie 
Budowy Odcinka Crosstown

Busch Skazany 
Za Zabójstwo Kolegi
St. Louis (UPI). Peter Busch, syn 

właściciela największego browaru na 
świecie, został skazany na 5 lat wię­
zienia z zawieszeniem oraz oddany 
na okres pod nadzór sądowy za za­
mordowanie swego przyjaciela. 
Busch, lat 21, przyznał się w końcowej 
fazie procesu, że zastrzelił Davida 
Leekera, lat 22, syna prezesa firmy So 
Good Potato Chips Co.

Ojciec oskarżonego, August A. 
Busch Jr., jest właścicielem Anheu­
ser-Busch, lac. browaru znanego z ta­
kich piw jak Budwieser, Busch czy1 
Michelob. Wraz z żoną i pozostałymi 
dziećmi był on na sali rozpraw w toku 
całego procesu. Za każdym razem 
odmawiał jednak komentarzy wobec 
reporterów zebranych przy wyjściu z 
sali sądowej.

Dzielny Chłopiec, 
Dzielny 70-latek

Dzielne zachował się uczeń VI klasy 
Szkoły Podstawowej nr. 10 w Gorzo­
wie, Wlkp. — Dariusz Belej. Chłopiec 
zauważył, że na torze, po których 
podjeżdża pociąg, bawi się dziecko.. 
Chociaż od pociągu dzieliło go za­
ledwie kilkanaście metrów — Darek 
błyskawicznie skoczył na ratunek: 
złapał malca i przekoziołkował z nim 
z dość wysokiego nasypu kolejowego.

Na miano dzielnego zasłużył rów­
nież 70-letni mieszkaniec wsi Polichno 
Stare, w woj. gorzowskim — Antoni 
Ancuta. Na rozlewiskach wezbranej 
niebezpiecznie Warty, zauważył czap­
kę dziecięcą. Ruszył jej śladami; 
natrafił na tonące 4-letnie dziecko i 
uratował je z narażeniem własnego 
życia.

Kapłanów 
w Korei Płd.
Seoul. (UPI) - Rząd Korei Płd. 

surowo krytykówany przez opinię 
światową za lekceważenie praw ludz­
kich, dokonał wczoraj aresztowania 
13 księży katolickich i innych dysy­
dentów, aby zapobiec ich udziałowi 
w zebraniach organizowanych w ca­
łym kraju w 58 rocznicę ludowego 
powstania przeciwko kolonialnej wła­
dzy japońskiej.

Fakt aresztowania kapłanów został 
ujawniony w czasie Mszy św. w kato­
lickiej katedrze w Myongdong wobec 
1,500 wiernych.

Biskup Daniel Tji z diecezji Won- 
ju podał wiadomość o aresztowaniu 
dwóch jego księży.

“Księża ci nie uczynili niczego złe­
go. Nie ulega wątpliowości, że władze 
chciały uniemożliwić im wyjazd do 
Seoulu na Mszę” powiedział bis­
kup. Ponadto policja zastosowała 
areszt domowy w stosunku do naj­
wybitniejszych opozycjonistów poli­
tycznych i ich rodzin. Kilku znanych 
dysydentów, którym udało się dostać 
na zebranie rocznicowe, zostało za­
branych przez policję. Ignorowanie 
praw ludzkich przez władze południo- 
wo-koreańskie wzmogło się, gdy Sta­
ny Zjednoczone zapowiedziały, że ze 
względu na jej znaczenie strategicz­
ne Korea Płd. nie zostanie włączona 
do tej grupy państw, wobec których 
pomoc amerykańska zostanie wstrzy­
mana w odwet za łamanie praw ludz­
kich.

Sophia Loren 
w Roli Gejszy

Tyle widzieliśmy już zdjęć Sophii 
Loren — ale nigdy w kimonie. Pięk­
na Włoszka odwiedziła niedawno Ja­
ponię. Okazało się, że ma tam rów­
nie wielu wielbicieli, jak w Europie 
— wszędzie, gdzie się pokazywała, 
otaczały ją tłumy. Udzielała mnóstwo 
wywiadów, zwiedzała świątynie i her­
baciarnie. ’

Wizyta w Japonii miała cele rek­
lamowe: wszedł tam bowiem na 
ekrany nowy film Sophii “Laleczka 
gangstera”, w którym aktorka gra 
rolę narzeczonej pewnego gangstera. 
Jest nim, w tej zabawnej komedii 
Marcello Mastroinni. We wspania­
łym, jedwabnym kimonie Sophia wy­
glądała bardzo pięknie.

Polska Baza 
Turystyczna

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

gra Ludowy Front Wyzwolenia Pale­
styny, na czele którego stoi George 
Habash. W 48-godzinnej walce, w któ­
rej obie strony użyły karabinów ma­
szynowych i zwyczajnych oraz grana­
tów o napędzie rakietowym, zginęło 
do tej pory conajmnie 25 osób, a rany 
odniosło 35.

Bojówki umiarkowanych zajęły biu­
ra palestyńskich formacji skrajnych 
w mieście Nabatiyeh, położonym 
w odległości zaledwie 9 mil od granicy 
izraelskiej, łączność telefoniczna i in­
na z tym miastem została przerwana. 
Zabitych i rannych przewozi się do 
szpitali w mieście Sidon, odległym o 
18 mil na wschód.

Niepotwierdzone doniesienia mówią 
też, że walki przeniosły się do obozów 
dla uchodźców palestyńskich wokół 
nadbrzeżnego miasta Tyre, t

Walki Palestyńczyków 
w Libanie

Ponad 120 tysięcy Polaków i osób 
polskiego pochodzenia zamieszkuje 
odległy kontynent australijski. W 
skupiskach polonijnych działają licz­
ne placówki kulturalne stowarzysze­
nia, kluby, zespoły artystczne. W ich 
różnorodnej działalności uczestniczą 
nie tylko “Polonusi”, ale także ich 
australijscy przyjaciele i znajomi.

Osiągnięcia Polski w różnych, dzie­
dzinach, wieliwiekowe tradycje kul­
turalne naszego kraju, sztuka dawna i 
współczesna — to przedmiot uzasad­
nionej dumy licznych Polaków zamie­
szkujących Australię. Tym bardziej, 
że polskie ekspozycje cieszą się zain­
teresowaniem i odnoszą zasłużone 
sukcesy. I tak np. powodzeniem w 
Adelajdzie i Sydney cieszyła się wy­
stawa polskich artystów grafików; 
za jedną z najlepszych ąznano polską 
część wystawy “Habitat”, zorgani­
zowanej w Sydney.

Wśród polonijnych imprez kultu­
ralnych odnotujemy także interesują­
cą ekspozycję blisko 100 prac młodych 
artystów polskiego pochodzenia, 
które odbyła się w Adelajdzie.

Aresztowanie

w celu pokrycia kosztów projektu 
budowy kolejki podziemnej przy 
Franklin St.

Koszt budowy autostrady Burnham 
Corridor ma wynieść $1.2 miliarda, 
podczas gdy kolejka podziemna bę­
dzie kosztować od $400 do $500 milio­
nów.

Mayor oświadczył, że rząd fede­
ralny pokryje 90 procent kosztów 
Bumham Corridor, a reszta zostanie 
podzielona pomiędzy stan, powiat i 
miasto."

Rząd federalny również pokryje 80 
procent kosztów budowy kolejki pod­
ziemnej. Pozostałość zostanie pokryta 
z funduszów zebranych drogą podatku 
realnościowego, zatwierdzonego 
przez wyborców w rejonie śródmie­
ścia w r. 1970 w nadziei, że projekt 
podniesie wartość ich posiadłości.

Thompson pochwalił Bilandica za 
zgodzenie się na przeniesienie fun­
duszów Crosstown na inne projekty 
komunikacyjne. Mayor jednak dał 
wyraźnie do zrozumienia, że nie po­
rzuca na zawsze myśli o wybudowa­
niu północnego odcinka autostrady.

Uchwała 
Solidarność#

Londyn.(DP) — Na posiedzeniu 
dniu 19 lutego rb. Rada Narodowa 
R.P. po wysłuchaniu referatu p. pre­
zesa Kazimierza Sabbata uchwa­
liła jednogłośnie następującą rezo­
lucję:

Rada Narodowa RP wita ogłoszoną 
w Pradze “Kartę 77” jako wyraz po­
czynań narodów czeskiego i słowac­
kiego, w kierunku odzyskania podsta­
wowych praw człowieka i praw poli­
tycznych odebranych lub ograniczo­
nych przez narzucony reżym komu­
nistyczny.

“Karta 77” jest ważnym ogniwem 
w walce o prawa człowieka, jaka to­
czy się w ostatnich czasach w znie­
wolonych przez Sowiety krajach Eu­
ropy. Wzmacnia ona tę wspólną wal­
kę. Przez rozgłos jaki zyskała w kra­
jach wolnego świata, pomaga ona w 
zmaganiaęh o te same prawa toczą­
cych się w Polsce.

“Karta 77” świadczy o wspólnocie 
losów i wspólnocie celów łączących 
Polskę i Czechosłowację, jak również 
inne kraje Europy Środkowo-Wschod­
niej. Wyrazem wzajemnych stosun­
ków naszych narodów nie był wymu­
szony przez Sowiety udział polskich 
oddziałów w haniebnej inwazji Cze- 
cchosłowacji w roku 1968, lecz jest 
nim jednoczesna akcja w obronie 
podstawowych praw człowieka i oby­
watela.

Emigracja polska w wolnym świe­
cie, wyraża uznanie dla odwagi wy­
kazanej przez sygnatariuszy “Karty 
7?” i piętnuje prześladowania i re­
presje tych sygnatariuszy jako dalszy 
wyraz łamania zaciągniętych w 
Helsinkach zobowiązań.

Rada Narodowa RP przekazuje ser­
deczne pozdrowienia bratnim na­
rodom Czechosłowacji i wyraża w 
imieniu narodu polskiego swą soli­
darność z ich walką o suwerenność, 
wolność, niepodległość i demokrację.

Nawołujemy opinię publiczną oraz 
czynniki polityczne wolnego świata, 

forum międzynarodowym do- 
...ogaiy się przestrzegania przez 
kraje bloku sowieckiego zasad, które 
kraje te podpisały w Akcie Końco- > 
wym w Helsinkach w 1975 roku.

Społeczeństwa krajów ujarzmio­
nych walczące o prawa człowieka 
oczekują, że mająca się odbyć w 
Belgradzie konferencja sygnatariu­
szy Aktu helsińskiego zbada szcze­
gółowo i napiętnuje naruszenie praw 
człowieka wspólnie zagwarantowa­
nych i wesprze je skutecznie w ich 
walce.

WTOREK, 8 MARCA

Tow. Wolna Polska, Grupa 1533 
ZNP, odbędzie swe miesięczne posie­
dzenie we wtorek, dnia 8 marca, w 
Louis Hall, pnr. 1001 N. Wolcott ave. 
Zarząd uprasza wszystkich członków 
o liczne przybycie na to żebranie.
— Albert Folak, prezes; Sandra Folak, 
sekr. prot.

ŚRODA, 9 MARCA
Tow. Ratunkowe Siedliska Bogusz 

odbędzie swe posiedzenie w środę, 
9 marca, o godz. 8 wiecz., w Louis 
Hall, 1001 N. Wolcott ave. Ze względu 
na ważne sprawy, które będą oma­
wiane, zarząd uprasza o przybycie na 
to posiedzenie wszystkich członków.
— Tadeusz Pyrchla, prezes; Anna Ni­
kiel, sekr.

Tow. T. Kościuszki, Gr. 843 ZNP 
odbędzie swoje miesięczne zebranie 
w środę, 9 marca, w Domu Weterana, 
3024 N. Laramie ave. Początek godz. 
8 wieczorem. Dla wygody członków, 
sekr. finansowy będzie urzędował już 
od 7-ej. Ze względu na ważne sprawy, 
jakie mają być omawiane na tym ze­
braniu, uprasza się o możliwie jak 
najliczniejsze przybycie. — Józef Ma- 
rolewski, prezes; Czesław M. Pawlak, 
sekr. prot.

Tow. Tysiąc Walecznych Grupa 877 
ZNP odbędzie swe posiedzenie w śro­
dę, 9 marca, o godz. 7.30 wieczorem, 
w sali Lo Rayne Chateau, 5925 W. Di- 
versey ave. Sekretarz fin. będzie urzę­
dował od 6.30 wieczorem. Prosimy 
członkostwo o liczne przybycie, ponie­
waż mamy ważne sprawy do zała­
twienia. — Za zarząd: Antoni Krukar, 
prezes; S. Krukar sekr. prot.

Tym Razem - Yogi
Od 15 lat wędruje po świecie 63- 

letni mnich z Himalajów — Maha­
rishi Mahesh Yogi, głoszący zbliżanie 
się jutrzenki epoki światłości. Owa 
jutrzenka nastanie w pełni, gdy ludzie 
nauczą się odnajdować szczęście dzię­
ki “transcendentalnej medytacji”, w 
skrócie TM.

Przepis na nią jest stosunkowo pro­
sty: należy usiąść wygodnie po tureo- 
ku, oprzeć sifc o ścianę i pomyśleć 
o byle czym pozwalając myślom krą­
żyć swobodnie, bez zatrzymywania 
się przy jakimś temacie. Dwadzieścia 
minut TM dziennie zapewnia człowie­
kowi — według Maharishi Mashesh 
Yogi szczęście, sprawniejszą pracę 
wszystkich zmysłów, większą ener­
gię-

Znajduje on zwolenników w Euro­
pie i Ameryce. Wędrowali nawet do 
niego po naukę Beatlesi, Frank Sina­
tra, N^ia Farrow — ludzie zmęczeni 
sławą i pieniędzmi. Gamą się do niego 
także i inni, którym jest zwyczajnie 
źle we współczesnym świecie. Ale 
chociaż założył on filie i sekty w 89 
krajach, liczba ludzi, którzy wierzą 

magiczną moc medytacji wciąż 
jest znikoma.

Niecodzienny Ślub
Francois Mitterand, wybitny poli­

tyk francuski, przewódca partii socja­
listycznej jest również merem w miej­
scowości Chateau-Chinon w Burgun- 
dii. Jako mer udziela — zgodnie z 
prawem francuskim, ślubów.

Ślub, którego udzielił ostatnio był 
raczej niecodzienny: panem młodym 
był bowiem rodzony syn polityka, 29- 
letni Jean-Christop. Ożenił się z młod­
szą o trzy lata panną Elizabeth Du­
puy, zwaną na codzień Minouche. Tym 
razem mer Chateau-Chinon zrezygno­
wał z wygłaszania przemówienia do 
państwa młodych, ograniczył się tyl­
ko do odczytania odpowiednich para­
grafów z kodeksu rodzinnego.

Pożar Garażu 
Crawford Co.

W niedzielę rano wybuchł duży po­
żar, który zniszczył kompletnie ga­
raż i warsztaty naprawcze samocho­
dów pn. Crawford Auto Construction, 
pnr. 3029 N. Kedzie Ave. Pożar roz­
począł się w dziale napraw samocho­
dów ciężarowych i przerzucił się na 
cały 1-piętrowy budynek. Strawione 
przez ogień ściany i dach zawaliły 
się. Szkody obliczane są na $75,000.

Tow. Młoda Polska Grupa 865 ZNP 
odbędzie swe normalne miesięczne 
posiedzenie w środę, 9 marca, o godz. 
7.30 wieczorem, w sali Wilson Parku. 
Uprasza się członków o liczne przy­
bycie. — Lester Mlastoń, prezes; Sta­
nisław Smoleński, sekr.

CZWARTEK, 10 MARCA
Tow. im. R. Dmowskiego, Grupa 

127 ZNP zawiadamia swoich człon­
ków, że posiedzenie miesięczne odbę­
dzie się w czwartek, 10 marca, w sali 
Ed. Moskal Hall, 5639 N. Milwaukee 
ave. Początek posiedzenia o godz. 7.30 
wieczorem. Sekretarz fin. będzie 
urzędował już od godz. 7 wieczorem. 
Apelujemy do wszystkich naszych 
członków o liczne przybycie, ponie­
waż jest wiele spraw do załatwienia. 
— Za zarząd: K. Musielak, prezes; 
S. Pyka, sekretarz.

- SOBOTA, 12 MARCA
Zarząd Klubu Łodzian i Przyjaciół 

zawiadamia, że zebranie Klubu odbę­
dzie się w sobotę, 12 marca, w sali 
pnr. 1122 N. Milwaukee ave.,o godz. 
7.30 wieczorem. Członkinie i Członko­
wie proszeni są o liczne i punktualne 
przybycie. — Za zarząd: Joe Galeski, 
prezes; A. Antczak, sekr.

NIEDZIELA, 13 MARCA
Tow. MB Częstochowskiej odbędzie 

miesięczne posiedzenie w niedzielę, 13 
marca, o godz. 2 po południu, w sali 
Domu Starców Sw. Józefa, 2650 N. 
Ridgeway ave. W programie posie­
dzenia jest b. dużo ważnych spraw do 
załatwienia. Dlatego prosimy wszyst­
kie członkinie o przybycie. Po posie­
dzeniu będzie dla wszystkich człon­
ków podana ciasto i kawa. — Alicja 
Pociask, prezeska.

Klub Wola Przemykowska odbędzie 
swe miesięczne posiedzenie w nie­
dzielę, 13 marca, o godz. 2.30 po poł., 
w domu Plac. 90 SWAP, 6005 W. 
Irving Park Rd. Mamy ważne sprawy 
do załatwienia, przeto prosimy człon­
ków o jak najliczniejsze przybycie. 
— Franc. Drewniak, prezes; Stani­
sława Modlińska, sekr. prot.

Tow. im. Karola Rozmarka, Grupa 
'2993 ^^wraddffife Wjtftkich 
członków i członkinie, zć posiedzenie 
odbędzie się w niedzielę, 13 marca, w 
sali Samopomocy, 1514 N. Milwaukee 
ave., na drugim piętrze, o godz. 2.30 
po południu. Jest dużo spraw do zała­
twienia, przeto prosimy wszystkich 
członków o przybycie. Sekr. fin. T. Ja- 
siokowski będzie przyjmował podatki 
przed posiedzeniem od godziny 1-ej 
po południu. — Prezeska Wanda Roz- 
marek, sekr. fin. T. Jasiorkowski, sekr. 
prot. Janina Kulibaba.

NIEDZIELA, 13 MARCA
Klub Parafii Niwiska zawiadamia, 

że kwartalne posiedzenie odbędzie się 
w niedzielę, 13 marca, w sali szkolnej 
przy parafii Pięciu Braci Pol. i Męcz., 
4325 So. Richmond ul., na Brighton 
Parku. Początek posiedzenia o godz. 
2 po poł. Klub prosi swych członków i 
członkinie o liczną obecność, gdyż są 
ważne sprawy do załatwienia. — Mi­
chał Dzik, prezes; J. Ziomek, sekr. 
prot.

Klub Parafii Niedomice odbędzie 
swe miesięczne posiedzenie w nie­
dzielę, 13 marca, o godz. 3 po połu­
dniu, w lokalu pnr. 3858 W. Diversey 
ane. Zarząd prosi o liczny udział w po­
siedzeniu. — Za zarząd: Bronisław 
Bysiek, prezes; Janina Kieć, sekr. 
prot.

Zarząd Klubu Powiatu Jasło nr 44 
Zw. Klubów Małop. zawiadamia swo­
ich członków, iż posiedzenie odbędzie 
się w niedzielę, 13 marca, o godz. 
2 po południu, w sali Zw. Polek, 1309 
N. Ashland ave. Prosimy członkostwo 
o liczne przybycie. Zapraszamy no­
wych członków do naszego klubu. — 
Jan Kopeć, prezes; Józefa Sulimow- 
ski, sekr. prot.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

DO pp. POGRZEBOWYCH
Nekrologi do zamieszczania na ten sam dzień 

(poniedziałek do oiatku)
PRZYJMOWANE SĄ OD 7-EJ DO 7:45 RANO 

a nie jak poprzednio do godziny 8-ej.
W mihrę możliwości prosimy o podawanie nekrologów 

dzień przed tym do godziny 4-ej po południu.
ADMINISTRACJA DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 

(DZIAŁ NEKROLOGÓW)
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Polska w Krzywym
Zwierciadle

Na łamach tygodniaka “W T K”(20 
lutego 1977 r.) ukazał się artykuł 
omawiający treść antypolskiej bro­
szury, jaka ukazała się ostatnio w 
NRF. W artykule czytamy:

“Broszura, którą otrzymaliśmy nie­
dawno, nosi tytuł “Umsiedler”, a wy­
dana została w Stuttgarcie przez: 
Diakonisches Werk der Evangeli- 
schen Kirche in Deutschland. Przygo­
tował ją zespół aż 11 autorów, nie 
licząc grona doradców i grafików. 
Na 68 stronicach można znaleźć wiele 
informacji dotyczących “późnych 
przesiedleńców”, czyli osób przyjeż­
dżających do Republiki Federalnej 
Niemiec, w ramach akcji łączenia ro­
dzin. Nie bardzo jednak wiadomo do 
kogo adresowano informator: do 
przybyszów, czy do społeczeństwa za- 
chodnioniemieckiego.Niestety, w 

Upakarzający
Warunek 

Ułaskawienia
Warszawa. (ND) — Członek Komi­

tetu Obrony Robotników — Mirosław 
Chojecki — wydal oświadczenie, że w 
czasie ubiegłorocznych zajść w Ra­
domiu, milicja interweniowała dopie­
ro w momencie, gdy wzburzona lud­
ność miasta zaczęła plądrować skle­

py-
Chojecki sporządził raport na pro­

śbę KOR. Raport ten stwierdza, że 
milicja nie była obecna, nawet gdy 
płonął gmach partii.

Źródła zachodnie podały, że liczba 
zabitych w czasie rozruchów w Ra­
domiu wyniosła 17 osób. Według in­
formacji zebranych przez Chojeckie- 
go, było ich prawdopodobnie mniej, 
chociaż dokładnej liczby nie udało 
się ustalić. Poglądy Mirosława Cho- 
jeckiego są podzielone przez innych 
członków KOR. Oficjalny rzecznik 
Komitetu Obrony Robotników oś­
wiadczył korespondentowi agencji 
Reutera, że zapowiedziane przez 
Gierka ułaskawienie dla tych spo­
śród 59 uwięzionych robotników, 
którzy okażą “należytą skruchę”, 
jest upakarzające dla prześladowa­
nych, a ponadto wyklucza ułaska­
wienie tych wszystkicsh, którzy głoś­
no domagali się położenia kresu poli­
cyjnym ekcesom i ukarania winnych 
funkcjonariuszy milicji.

Fundusz Unijny 
w Centrum 

Kontrowersji
Washington (UPI) — Władze fede­

ralne zwróciły się do prezesa unii 
kierowców aut ciężarowych Franka 
Fitzimmonsa i innych szefów unij­
nych aby ci dobrowolnie zrezygno­
wali z powiernictwa nad funduszem 
emerytalnym (pensyjnym) unii. Fun­
dusz ten w samych stanach środko­
wych kraju wynosi razem $1.4 miliarda.

Departamenty Pracy i Sprawiedli­
wości oraz Urząd Skarbowy prowa­
dziły dochodzenia w sprawie kontroli 
funduszu od przeszło roku. Radzie po­
wierniczej zarzucono inwestowanie 
pieniędzy w wątpliwe przedsięwzięcia, 
niejednokrotnie podejrzewano inwe­
stycje powiązane ze światem prze- 
stępczem. Dochodzenia poprowa- 

niądze byłyby przekazane pod powier­
nictwo “niezależnych, neutralnych 
ekspertów”.

Aresztowano 
Trzech Uczniów

Policja aresztowała trzech 16- 
letnich — dwóch uczniów szkoły ła­
cińskiej, jednego z Lane Technical. 
Wszyscy oskarżeni są o podłożenie 
bomb domowej roboty w Lincoln 
Parku w pobliżu Franklin Parkway. 
Uczniowie, wzorując się na podrę­
cznikach, robili bomby w swych do­
mach, na East Lake Shore Drive i 
Commonwealth Avenue. W obu do­
mach znaleziono materiały wybu­
chowe. Pierwszy wybuch miał miej­
sce w sobotę, o 8-ej wieczorem, drugi 
w godzinę później. Policjanci ujęli 
dwóch chłopców ukrytych za autami.. 
Trzeciego aresztowano w jego domu. 
Wszyscy trzej stawią się w sądzie dla 
nieletnich 18 marca.

obu przypadkach publikacja budzi na­
sze poważne zastrzeżenia, gdyż za­
wiera próbę fałszowania historii, 
podnosząc sztucznie rolę niemieckiej 
mniejszości w Europie wschodniej 
oraz podtrzymując rewizjonizm.

Akcja łączenia rodzin prowadzona 
jest z przesyłek humanitarnych i 
trwa, chociaż upłynęły już lata od za­
kończenia drugiej wojny światowej. 
Wiadomo przecież, iż wiele rodzin 
zostało rozdzielonych, a niektórzy 
ludzie nie potrafili zdefiniować swojej 
narodowości. Decyzje o wyjazdach 
są więc bardzo trudne i bolesne dla 
zainteresowanych, oraz podejmowa­
ne indywidualnie.

Nikt przecież nikogo nie wypędza 
z Polski, ani z innego kraju socja­
listycznego. Protokół podpisany w ub. 
roku przewiduje umożliwienie wyja­
zdu z Polski 125.000 osób, które po­
siadają krewnych w NRF. Do obozów 
przejściowych w Friedlandzie, Unna- 
Masen i Norymberdze przyjeżdżają 
też rodziny z Rumunii, Czechosłowa­
cji, Węgier i ZSRR. Ci przybysze czę­
sto są zagubieni w nowej rzeczywi­
stości, nie bardzo potrafią sobie ra­
dzić w nowym otoczeniu nieraz ża­
łują decyzji, widząc brak zaintere­
sowania sobą w nowych miejscach 
zamieszkania. Z pewnością potrze­
bują opieki i pomocy, w tym także 
organizacji charytatywnych. Jednak 
wątpliwe, aby właściwy był klimat 
dla takiej działalności stwarzany 
przez broszury w stylu “Umsiedler”.

Ze zdumieniem czytamy w broszu­
rze informacje historyczne: “Polska 
Rzeczpospolita Ludowa składa się z 
prowincji, które przez stulecia na­
leżały do innych państw. Tak na przy­
kład część południowej Polski nale­
żała do Austrii, była Kongresówka 
do Rosji, a zachodnie prowincje Pru­
sy Wschodnie, Prusy Zachodnie, 
Gdańsk, Pomorze, Poznań i Śląsk do 
Niemiec”.

Ponieważ nie ma ani sława o roz­
biorach czytelnik niechybnie musi 
dojść do przekonania, że Polska jest 
sztucznym zlepkiem państwowym, 
stworzonym z zabranych innym ziem. 
Jak widać grono autorów nie popisało 
się.

“Zwyczaje ludowe i obyczaje są rów­
nież jeszcze dzisiaj bardzo odmienne 
w różnych częściach kraju. Ludność 
(34 miliony) jest prawie wyłącznie 
polska (98 procent). Ale żyją jeszccze 
dziś Ukraińcy, Białorusi, Litwini, 
Słowacy, Czesi oraz należący do in­
nych narodów i narodowości w Pol­
sce”.

Skąd wzięli się owi'Polacy, jeśli 
nigdy nie było ziem polskich? Czyżby 
sprowadzono ich zza siedmiu gór i 
rzek? Nie mniej powierzchowne i 
nieprecyzyjne są informacje dotyczą­
ce niemieckiego osadnictwa w Polsce. 
Autorzy wywodzą je ze średniowie­
cza, przypominając m. in zasługi Za­
konu Krzyżackiego w tej dziedzinie. 
Najbardziej irytuje nas całkowite 
pominięcie milczeniem polityki ger- 
manizacyjnej w zaborze pruskim, 
chociaż wspomina się o ustawie z 
1886 r. dla popierania osadnictwa 
niemieckiego w Wielkopolsce i na 
Pomorzu.

Szczytem bredni jest stwierdzenie: 
“Potem przyszła I wojna światowa, 
w czasie której Niemcy i Polacy wal­
czyli ramię przy ramieniu”.

Równie dobrze walczyli — jak 
wiemy — w szeregach armii carskiej 
i austro-węgierskiej, zaciągnięci 
przez zaborców do służby wojskowej. 
Ale tworzenie mitu o wspólnych ce­
lach walki — poprzez sformułowanie 
“Seite an Seite” — dowodzi całko- 
witejignorancji historycznej.

Kościół Ewangelicki w NRF zaj­

gorących debat w Bundestagu przed 
ratyfikacją układu PRL-NRF, a także 
w dniach kontrowersji wokół pakietu 
porozumień uzgodnionych w Helsin­
kach, otwierających nowy etap nor­
malizacji stosunków między obu 
państwami”.

jf Usługi _________
HYDRAULIK (Plumber) wykona 
pracę po bardzo umiarkowanej cenie. 
24-godzinna obsługa. Proszę telefo- 
nować 283-7783.

★ AUTO
1974 IMP ALA______________235-8190

★ Psy ________
PENNY needs a good home. Black, 3 
feet long, 1 year old, spayed.

EV 4-1825 or 486-8730

jf Praca Żeńska
POTRZEBNE SZWACZKI 

do maszyn do szycia. Zgłosze­
nia do:

ANGELAIR BRIDAL MFG.
416 S. Franklin St. 

________ 4-te piętro. 
POTRZEBNA KOBIETA , 

Do sklepu wędlin, z doświadczeniem 
jako ekspedientka. Na pełen czas. Mu­
si znać język polski i angielski. Stała 
praca.

Tel. HU 6-8870

POTRZEBNA 
KOBIETA 
DO SPRZĄTANIA 

W PRYWATNYCH DOMACH 
5 lub 6 dni w tygodniu, 
od 8 rano — 4:30 po poł. 

Zgłoście się na interview 
między 10 a 2 po poł. 

7400 Waukegan Rd. w Niles 
MIN IT MAID 

CLEANING SERVICE INC. 
647-0433 ___ ____

FULL TIME and PART TIME
WAITRESSES

also person to work as part time. 
MORNING COOK

Call JOHN BELERIVE 
_____________273-3117________ ___  

AMERICAN SPEAKING
’ CASHIERS WANTED

Fast food operation.
KINGKASTLE 
RESTAURANT 

________ 346-8888________  
SECRETARY 

English-Polish speaking wanted 
Light office work, typing re­
quired.

Cali Mr. McAllister 
226-5088

Pomoc Domowa
GOSPODYNI na zamieszkanie po­
trzebna, konieczne trochę angielskie­
go. Dzwońcie do Mrs. ZUNSER w cią­
gu dnia: 372-2144, wieczorem 337-1866 
GOSPODYNI odpowiedzialna i po­
ważna kobieta do zamieszkania. 
Musi znać trochę angielskiego. 262-3900 
panGoldman.
KOBIETA DO SPRZĄTANIA JEDEN 
DZIEŃ W TYGODNIU MIESZKANIE 
NA BLISKIEJ POŁNOCY MUSI RO­
ZUMIEĆ PO ANGIELSKU. DZWONIĆ 
PO ANGIELSKU PO 6 WIECZ.

266-9782 "__
Business Woman Needs 

Dependable Woman 
For general housework. One 
day per week. Steady. Near 
North. Top pay, references. 
Sdme English. Must love ani­
mals.

368-8860 —Week Days 
CLEANING woman every other week, 
Northside. Little English necessary. 

_ _ 465':i064 
GOSPODYNI opieka nad 5-cio letnim 
dzieckiem, od 12-6 po południu. 4 dni 
w tygodniu. 248-3694 po 3-ej. __
KULTURALNA pani do pilnowania 2 
małych dzieci. Zamieszkać. Dzwonić 
po 5-ej 287-8907

jf Praca____________
DRAPERY INSTALLER

AND CUTTER
Finest quality drapery shop. If willing 
to learn, we are willing to teach. 
Good working conditions. Full time. 
Must speak English and have drivers 
license.

PARENTEAU STUDIOS
230 W. Huron

337 8015
FACTORY HELP

Men & women needed for lite ware­
house and packing. Call or report 
6 a.m. ready to work.

2814 NO. KEDZIE 
235-9511

MEBLE
Central Furniture 

1348 MILWAUKEE 
Polskie Kierownictwo 

zawiadamia, że 
W OKRESIE ZIMOWYM 

CENY MEBLI i "APPLIANCES" 
ZOSTAŁY ZNIŻONE 

OTO PARE PRZYKŁADÓW 
TEGO, ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości

Komplet mebli do bawialni 
włączając lampy ze stolikami $168 
Komplety mebli do sypialni_$U9 
Łóżka piętrowe “bunk” lub 
“Hollywood”_____________ $ 58

■ Kanapa i fotele______ _____ $139
,Kanapa rozkładana do 
spania___________ ______ $ 78
Telewizja kolorowa ___ $269.00
Materace______________ $19.88
Komplety mebli do ktlchni 
“dinette sets”____________ $ 4C
Kuchnie gazowe (gas ranges)$15J 
Lodówki lub zamrażacze 
(“freezers”) __________ ____$161
Z 6 sztuk drewniane 
komplety do jadalni______ $399
Materace z podstawą sprę­
żynową pełnego rozmiaru—_$ 78 
Gazowe piece 
do ogrzewania------ -----------$ 68
Łatwe spłaty—Mówimy po polsku 
Otwarte w poniedziałki, czwartki 
i piątki do 9 wieczór, we 'wtorki, 
•środy i soboty do 6 wieczór, w 
niedziele od 12-ej do 5-ej po poł.

Zgłaszajcie się do polskiego 
kierownika

p. Wiktora Kosmaczewskiego
Tel. 486-7838

dzono zgodnie z ustawą z 1974, ze­
zwalającą czynnikom federalnym w 
ingerowanie w sprawy związane 
z funduszami pensyjnymi.

Departament Sprawiedliwości grozi 
skierowaniem sprawy na drogę sądo­
wą w wypadku gdyby dobrowolnie nie 
zastosowano się do wezwania. Pie-

mował zawsze realistyczne stanowi­
sko, jeśli chodzi o stosunki z Polską i 
Polakami. Pamiętamy, że zajął jasne 
stanowisko i dał przykład. Tak było 
w memorandum EKD w sprawie 
granicy na Odrze i Nysie, w dobie 

ZAWIADOMIENIE
Ustawa z 1964 r. o prawach obywatelskich 
(The 1964 Civil Rights Law) zabrania, z 
pewnymi wyjątkami, dyskryminacji ze 
względu na płeć. Ponieważ niektóre prace 
są bardziej atrakcyjne dla jednej lub dru­
giej płci, ogłoszenia są umieszczane pod 
klasyfikacją MĘSKA lub ŻEŃSKA dla wy­
gody czytelników. Takie klasyfikowanie prac 
bynajmniej nie ma na myśli eliminowania 
możliwości dla jakiejkolwiek płci.

Bibl .Jag. NOTICE
The 1964 Civil Rights Law prohibits, with 
certain exceptions, discrimination because of 
sex. Since some occupations are considered 
more attractive to persons of one sex than the 
other, advertisements are placed under the 
Male or Female columns for the convenience 
of readers. Such listings are not intended to 
exclude persons of either sex.

★ Kontraktorzy if Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE •’ KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

jf Praca Męska 
Potrzebny Doświadczony 

MASZYNISTA 
Pracujcie w nowoczesnej fabryce 

w dobrych warunkach.
50 godzin tygodniowo.

—ENGINE LATHE
—MILLING MACHINE—Bridgeport 
—HOMING—Sunnen 
-IN-PROCESS Inspector 

Minimum 3 lata doświadczenia. Zdolny 
do nastawiania maszyny według 
rysunków technicznych. — Musi po­
siadać własne narzędzia. Supervisor 
mówi po polsku. — dzwońcie do: 

JESSE —736-8286.
G & Z Machine Products 

> 4916 Elston Ave.
TURRETLATHE 

OPERATOR 
— SETUP — 

Experience necessary. Full company 
benefits, including profit sharing, 
paid hosp. & life ins. For interview 
call:

Mrs. E. C. Behnke 
AMERICAN CLEANING 
EQUIPMENT COMPANY 

627-6900 
Addison, Illinois
Equal Opportunity Employer___________

MOLD MAKER &
MOLD REPAIRMAN

WITH EDM EXPERIENCE
3 to 5 years experience. 

Injection molds. Excellent starting 
salary with overtime available. Good 
working conditions. Company paid 
benefit plan including pension. Apply, 
in person or call:

MR. J. J. PORCELLI
267-3060 or 675-9000

VCA FEDERAL TOOL 
& PLASTICS 

3600 W. Pratt 
Lincolnwood, Illinois 
An Equal Opportunity Employer

FULL time packer and receiver. Must 
speak English. _ _________ 254-1700

if Praca

FACTORY
Order pickers & packers need­
ed for a fast growing electronic’ 
parts distribution center. Also: 
person to work in our Shipping 
& Receiving dept. We offer 
liberal benefits, group insur­
ance & paid vacation.
FIDELITONE, INC. 

3001 Malmo Drive 
Arlington Hts.

359-8800
Equal Opportunity Employer 

EXPERIENCED
STRAW OPERATOR 

Wanted
South side location. Call Mrs. Payne 
for interview. 874-4406

La Morrisette & Millinery
442 E. 71st St. 
 Chicago, Ill.

-fr Praca Męska
DO OBSŁUGI MASZYN 

DRILLING AND TAPPING 
Doświadczenie nie wymagane, jak i 
płynny angielski 

DIEMASTERS, INC.
767 Industrial Drive Elmhurst, D. 

__ 834-7400

WANTED WELDER 
and MECHANIC 
Apply in person

COZZI IRON & METAL- 
2600 S. Paulina

AUTOMATIC 
SCREW MACHINE 

OPERATOR & SETTER 
Index automatic screw machines. 
Well established company. Excellent 
rates & benefits.

MUELLER INDUSTRIES 
2275 Mt. Prospect Road 

Des Plaines, Ill.

O. D. GRINDER OPERATORS 
I. D. GRINDER OPERATORS 

TURRET LATHE OPERATORS
Good starting pay. Many company 
benefits including overtime, paid 
vacations, profit sharing & Insurance.

ADDISON MACHINE 
ENGINEERING, INC.

Chicago Phone 261-3748 
Addison Phone 543-9191

if Praca

Permanent full time openfhgs in our 
modern clean plant. Experience help­
ful, but we will be glad to train you if 
you are ambitious & have good manual 
dexterity. Excellent benefit program 
featuring profit sharing, hospitaliza­
tion, life insurance, holidays, vacations 
& pleasant working conditions.

Apply in Person or Call:
272-7990

DANIEL WOODHEAD COMPANY 
3411 Woodhead Drive, 

Northbrook, n.
An Equal Opportunity Employer

CUSTODIANS 
COUPLE FOR 

DEERFIELD CHURCH 
Sunny apartment, all utilities plus 
salary. Permanent employment. 
Pleasant working conditions. 

945-0560

CEN Y, WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 
TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE
Jako fachowcy wykonamy każ­
dą małą czy dużą naprawą we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznić po­
śpiech.
Również w nagłych wypadkach.

General Contracting Co. 
4146 W. ARMITAGE 

278-1525

jf Dachy

DACHY
Reperujemy i Kładziemy 
CASEY ROOFING 
Praca gwarantowana, wieloletnie 
doświadczenie. Także naprawimy 
i uszczelnimy każdy komin.

DZWONIĆ 729-5694
24 Godzinna Obsługa

Z. Matelski — Właściciel

★ KANALIZACJA

Fachowa instalacja urządzeń 
przeciw powodzi. 

Czyścimy zbiorniki 
kanałów odpływowych.

Licencjonowani i bondowani. 

J. & c. 
SEWERAGE & DRAINAGE 

Tel.: 283-0666

* Do Wynajęcia
5 UMEBLOWANYCH pokoi i 3 pokoje 
umeblowane. 276-0908
DO OBJĘCIA NATYCHMIAST - 
mieszkanie 4% pokoi, 1 sypialnia. Bli­
sko transportacji. Bez zwierząt. $175 
miesięcznie, plus depozyt asekuracyj­
ny i Cr. Ck. Po umówienie dzwonić 
448-9445 po 9 wiecz. w ciągu tygodnia.
5 DUŻYCH ogrzewanych, jasnych i 
czystych pokoi, północno-zachodnia 
dzielnica. ___  463-7674

6% Rooms 2nd Floor—Heated 
Modern kitchen & bath. One or 
2 children O.K. Logan Square 
area. Available May 1st. $225 
per month.

276-2450
NATYCHMIAST do objęcia 4 pokojo­
we mieszkanie, $145, Grand i Pulaski. 
Bez dzieci.__________ . 693-5592
2 APARTMENTS: 5 rooms, 2 bed­
rooms each. Augusta and Wood. $125 
and $145.394-3728. After 6 p.m.

★ Posiadłości Poza Chic.
GLENVIEW — 1 rodzinny murowany 
dom sprzedam Tel. 252-2477 lub 729- 
8486

jf FARMY
10ROZLEGŁYCH"

AKRÓW POD FARMĘ.
Pieszy dystans do szkół i miasta. Przy 
asfaltowej drodze. Dobra inwestycja.

,_______ 231-1025_______

★ Naprawa TV
TELEWIZORY 

Kolorowe, Czarne, Białe 
Naprawia 

INZ. PAPROCKI
Dzwonić między 1 a 8 wiecz. 

545-6667 — Gwarancja.

★ Zguby____________
SKRADZIONO paszport na nazwisko: 
Helena Pazur: Dzwonić: 376-6261
ZAGINĄŁ paszport na nazwisko: Ma­
ria Barbara Jakób. Nr.-— PA252918.
| Tel.: 282-3662

jf Przeprowadzki 
IWAŃSKI MOVING CENTER 

PRZEPROWADZKI 
mieszkań i biur. 384-3322

ARTHUR
MOVING & PACKING CO.
Polska doświadczona firma 

przewozowa.
PRZEPROWADZKI TANIO, 

SOLIDNIE I Z GWARANCJĄ. 
588-5567 oraz 463-8624 

od 8-ej do 8-ej wieczorem.

NARZĘDZIOWCÓW 
i FORMIARZY

Stała praca — bez zwalniań!

Konieczne doświadczenie w reperacji i konserwacji “progressive 
dies” Wymagana umiejętność pracowania w dokładnych 
wymiarach.
Doskonała początkowa stawka i wiele świadczeń. Zgłoszenia 
osobiście lub telefoniczne: 237-6000. W narzędziowni mówimy 
po polsku.

EKCO
HOUSEWARES COMPANY

1949 N. Cicero Ave. Chicago, HI.
Dajemy równe szanse każdemu

TOOL & DIE 
DESIGNERS

If you’re thinking of a job change — one that would bring more 
challenge working in a modem plant, located away from the clamor 
of the city — we’d like to talk to you.
All Steel is a national leader in the quality steel office furniture 
field. We offer career opportunities for those experienced or, with 
equivalent education in the design of simple to progressive sheet 
metal dies. Besides being ideally situated on the outer rim of the 
suburbs, we offer a long history of stable employment, excellent 
starting salaries, completely paid family insurance program, pension 
plan and outstanding working conditions. You will work with the top 
tool room in the Fox Valley. It costs you nothing to investigate!

Contact: S.S. HAMMER 
(312 ) 859-2600

ALL STEEL, INC.
Rt. 31 South Aurora, Illinois

An Equal Opportunity Employer M/F
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Szkolenie w Udzielaniu Pierwszej 
Pomocy w Nagłych Wypadkach .

Mayor Bilandic ogłosił przy końcu 
ub. tygodnia o planie uruchomienia 
intensywnego planu szkolenia w sto­
sowaniu pierwszej pomocy w nagłych 
wypadkach. Zaznaczył praytem, iż w 
najbliższej przyszłości, co czwarty 
mieszkaniec Chicago obznajomiony 
ma być z udzielaniem pierwszej po­
mocy ofiarom ataków serca, szoków 
elektrycznych i tym, co omal się nie 
utopili.

Mayor powiedział, iż przy współ­
pracy z Chic. stowarzyszeniem walki 
z chorobami serca, miasto rozpocznie 
w tym miesiącu szkolenie parame- 
dyków (przeszkolonych w pierwszej 
pomocy),ze straży pożarnej i szko­
lenie wszystkich kandydatów do 
straży pożarnej, oraz policjantów i 
wszystkich 1,000 urzędników i praco­
wników Chic. departamentu zdrowia.

Departament zdrowia przewiduje 
tego rodzaju szkolenie od 1 czerwca 
dla wyżej wymienionych i 4,400 obec­
nych strażaków i większej części z 
14,000 osób należących do departamen­
tu policji.

Dr. Murray C. Brown, komisarz 
zdrowia i jego asystent Edward F. 
King oświadczyli, iż we wspomnia­
nym terminie prowadzone będzie 
szkolenie dla prywatnych osób miesz­

kających daleko od centrów zdrowia, 
w zakładach przemysłowych i w wie­
żowcach rezydenckich.

Dr. Brown podkreślił, iż szkolenie 
w stosowaniu pierwszej pomocy w 
nagłych wypadkach do stanu, by 
co czwarty mieszkaniec był obeznany, 
zabierze około 5 lat czasu, tak by 
obeznanych z zabiegami było około 
842,000 ludności.

Dr. Rolf Gunnar, przewodniczący 
Chic. Heart Assn., oraz dr. Gary 
Wilner, przewodniczący komitetu 
opieki w nagłych wypadkach oświad­
czyli, iż zabiegi reanimacyjne i sztu­
czne oddychanie, pomogło w 36 pro­
centach wypadków, ofiarom ataków 
serca, będącym w zbyt dużej odle­
głości od pomocy lekarskiej, w ura­
towaniu ich życia. Uratowanie życia 
spada do 8 procent, kiedy ofiara ataku 
nie miała pomocy przed lekarskiej, 
ze strony paramedyków.

Technika pierwszej pomocy zape­
wnia sztuczne oddechanie i przywró­
cenie obiegu krwi w żyłach u osoby, 
u której obieg krwi i czynności serca 
zostały zatrzymane.

Szkolenie personelu chic. departa­
mentu zdrowia, rozpoczyna się już 
od dnia 28 marca.

Nieznaczny Spadek Bezrobocia 
w Chicago i w Illinois

Sroga zima, jaka panoszyła się 
w styczniu i na początku lutego, wy­
wołała u ekspertów ekonomii obawy, 
iż przy końcu lutego nastąpi duży 
wzrost bezrobocia, ze względu na 
przewidywane czasowe zwolnienia 
robotników z pracy.

Stanowy departament pracy ogło­
sił w piątek, iż stan bezrobocia uległ 
nieznacznym tylko zmianom w Chica­
go i w Illinois, a nawet wykazał spa­
dek.

Stan bezrobocia na terenie Chicago, 
który wynosił w styczniu 5,5 procent, 
obniżył się przy końcu lutego do 5,4 
procent, a liczba osób będących bez 
pracy obniżyła się z 177.000 przy koń­
cu stycznia, na 173.900 przy końcu 
lutego.

Jeśli chodzi o statystykę z terenu 
całego Illinois, to stan bezrobocia 
utrzymał się na poprzednim poziomie, 
6 procent, gdy liczba osób będących 
bez pracy obniżyła się b. nieznacznie 
z 311.100 w styczniu, do 308.500 przy 
końcu lutego.

Przed sprawdzeniem statystyk ist­

niały powszechne obawy, iż stan 
bezrobocia wzrośnie i to w wydatnym 
stosunku, przy końcu lutego. Wielki 
przemysł przewidywał iż będą duże 
czasowe zwolnienia robotników z po­
wodu ograniczeń gazu i wogóle ener­
gii, w czasie ostrych mrozów. Przewi­
dywania te nie sprawdziły się, szczę­
śliwie. Zaś stan bezrobocia był przy 
końcu lutego znacznie niższy od stanu, 
jaki był w lutym 1976 roku.

Rok temu było w Illinois 349.800 
osób bez pracy, z czego w rejonie 
Chicago 231.000 osób. Stan bezrobocia 
wynosił w lutym 1976 roku 6,9 procent 
w całym stanie, a 7,2 procent w rejo­
nie Chicago. Największy wzrost, po­
śród wszystkich rejonów w stanie za­
notowano w lutym w Springfield, gdzie 
stan bezrobocia podniósł się z 6 proc, 
w styczniu na 6,9 proc.; w rejonie 
East St. Louis podniósł się z 7,2 proc, 
na 7,5 proc., a w rej. Rockford z 7,9 
proc, na 8,2 procent.

Stan bezrobocia w rej. czterech du­
żych miast wzrósł z 7,7 proc, na 8,2 
procent.

Bilety Loterii Stanowej - 
Złotym Runem Dla Sprzedawców
Stanowa loteria, jak wykazuje an­

kieta, jest “bonanzą,” złotym runem 
nie tylko dla wygrywających, lecz dla 
sklepów i agencji sprzedających bile­
ty loteryjne.

Według sprawozdania jakie zostało 
opublikowanie w niedzielę, od 1 lipca 
1974 roku, gdy rozpoczęto loterię, 
sprzedano 750 milionów biletów. $123 
min. otrzymały agencje. Każdy agent 
dostaje 5 procent komisowego od 
wszystkich sprzedanych biletów oraz 
1-procentowy bonus od* biletów wy­
grywających $5,000 lub więcej.

Organizacja młodzieżowa Chicago 
Youth Center, największa niedocho­
dowa agencja sprzedaży biletów lote­
ryjnych w Illinois, użyła $40,000 otrzy­
mane ze sprzedaży biletów na opero­
wanie 8-iu ośrodków w kilku dzielni­
cach miasta.

Właściciel stacji benzynowej Jerry 
Lefco, z Jerry’s Standard Service w 
pobliżu Zioń, użył pieniądze otrzyma­
ne ze sprzedaży biletów'na odnowie­
nie kosztem $250,000, swej stacji poło­
żonej na południe od granicy z Wis­
consin. Ponieważ w Wisconsin nie ma 

loterii, Lefco cieszy się taką frek­
wencją, że musiał zainstalować dwie 
specjalne kasy tylko dla inkasowania 
pieniędzy za bilety. W Illinois operuje 
7,000 agentów, włącznie z 1,400 którzy 
mają licencję od 1 lipca. Najwięcej 
spraedaje się w 200 sklepach łańcu­
chowych Jewel Food Stores, który 
otrzymał ponad $1.3 min. komisowe­
go. Walgreen Drug Stores i Domi­
nick’s Finer Food otrzymali po 
$240,000.

Ralph F. Batsch, superintendent lo­
terii powiedział, że ankietę przepro­
wadzono by stwierdzić dlaczego nie­
którzy agenci zaprzestali sprzedaży 
biletów loteryjnych. Stwiedzono, że 
byli to przeważnie właściciele drob­
nych przedsiębiorstw, którzy albo 
zmienili nazwę firmy i otrzymali no­
we licencje, albo tacy, którzy w ogóle 
zrezygnowali z prowadzenia praed- 
się biorstwa.

Spośród pozostałych, którzy zre­
zygnowali ze sprzedaży biletów 87 
procent stanowią agenci, którzy 
sprzedawali mniej niż jedną książecz­
kę biletów tygodniowo.

WIEDEŃ. — Delegacja z Arabii Saudyjskiej która wzięła udział 
w dwudniowym zebraniu ministrów finansów OPEC (Organi­
zacji Państw Eksportujących Ropę Naftową). Głównym tematem 
rozmów w czasie zebrania była kwestia pożyczek dla rozwijają­
cych się krajów. * (UPI)

WASHINGTON. — Doradcy ekonomiczni prez. Cartera: Michael 
Blumenthal, sekretarz skarbu (po lewej) i Charles Shultze, 
przewodniczący Rady Ekonomicznej. (UPI)

Szykany Wobec Właścicieli 
Różnych Przedsiębiorstw 
Za Umieszczanie w Oknach Nalepki 

“Puciński Na May ora”
Już się zaczęły szykany obecnej ad­

ministracji miejskiej wobec tych 
przedsiębiorstw, które popierają kan­
dydaturę aldermana Romana Puciń- 
skiego na mayora miasta Chicago. 
Wczorajsze wydanie Chicago Daily 
News podaje, że parę dni potem, jak 
w oknie restauracji V and W Restau­
rant umieszczono nalepkę “Puciński 
for Mayor,” zjawiła się w tej restau­
racji komisja Miejskiego Wydziału 
Zdrowia i oskarżyła właściciela o to, 
że w lokalu tym są karaluchy, oraz, 
że nie ma ona właściwej licencji.

Właściciel restauracji Walter Ja- 
worskyj, Ukrainiec, który przed 25 

Aiderman Puciński powiedział, że 
otrzymał w ostatnich dniach około 30 
skarg od właścicieli różnych przedsię­
biorstw, które miały wywieszone na­
lepki “Puciński for Mayor,” że do­
konano u nich również inspekcji przez 
organa miejskie. Puciński twierdzi, 
że nie łatwo dowieść, że inspekcja 
jest szykaną, a walcząc przeciwko 
organizacji trzeba być przygotowa­
nym na wiele rzeczy.

Nie mniej wszelkie tego rodzaju 
wypadki są rejestrowane. Jak świad­
czy artykuł Daily News i Chicago 
Tribune zainteresowała się tym rów­
nież prasa. Na pewno nie przemilczy 

dów i koordynuje już w środę ćwicze­
nia mające na celu przeszkolenie po­
licji, straży pożarnej i personelu 

laty przybył do Stanów, twierdzi, że 
nigdy praedtym nie miał kłopotów z 
władzami sanitarnymi. Powiedział on 
także, że “walczył praedtym z dykta­
turą Hitlera i Stalina, teraz musi 
walczyć z maszyną demokratyczną, 
ale nie pozwoli się zastraszyć i sterro­
ryzować.”

Zastępca komisarza zdrowia, Ed­
ward King powiedział Daily News, że 
nie ma mowy o jakichś szykanach 
wobec restauracji V and W Restau­
rant, a inspekcje zostały podjęte 
na skutek anonimowego telefonu. 
Kontrole prowadzone przez Wydział 
Sanitarny nie mają nic wspólnego z 
polityką i wyborami.

ków śmiertelnych, nasz stan zajmuje 
pierwsze miejsce w kraju.

Tornada zdarzają się czasami rów­
nież we wrześniu i w grudniu. Więk­
szość tornadów przypadała na okres 
między godziną 2-gą po południu, a 
8-mą wieczorem.

Najczęściej uderzają one w pasie 

W Bryn Mawr Community Church, 
pnr. 7000 S. Jeffrey ul., odbyła się 
w poniedziałek wspólna debata ośmiu 
kandydatów ubiegających się o wy­
bór na urząd mayora Chicago. De­
batę organizowała grupa mieszkań­
ców złożona z rodziców, uczni elem. 
szkoły O’Keefe, występująca pod na-, 
zwą O’Keefe Area Cuncil.

Wszyscy wspomniani kandydaci, z 
których czterech było demokratów, 
trzech republikanów i jeden z socja­
listycznej partii robotniczej wygłosiło 
po kolei swe przemówienie do oko­
ło 300 zebranych. Każdy z nich przed­
stawiał projekty, jakie zamierza po­
pierać w wypadku wyboru na mayo­
ra.

Tak więc aid. Roman C. Puciń­
ski (41 warda) przyrzekał ustanowie­
nie 300,000 nowych prac dla Chica- 
gowian. Wzywał do zjednoczenia się 
razem przeciwko “szatańskim silom, 
które usiłują rozdzielić mieszkań­
ców”. Podkreślił, iż każda matka 
chciałaby, aby jej dziecko bez wzglę­
du na kolor skóry miało szanse a 
wszyscy żyli w zgodniej gromadzie.

Adw. Ellis Reid, Murzyn przyrze­
kał budowę nowych domów i miesz­
kań w rejonach sąsiedzkich. Stan, se­
nator Harold Washington, Murzyn (D- 
Chicago) mówił o potrzebie reform 
w Chic. departamencie policji. A. A. 
(Sammy) Rayner przyrzekał, iż pomo­
że budowie kulturalnego centrum na 
gruntach starego South Shore Coun­
try klubu.

Inny kandydat, Martin Trigona wy­
wołał bardziej entuzjastyczne owacje 
niż trzej kandydaci murzyńscy, demo­
kraci Washington i Reid oraz repu­
blikanin Rayner. Władze miejskie — 

Projekty Ustaw 
Zatwierdzone

szpitalnego do działań w okresie tor­
nadów i udzielaniu pomocy w stanach 
Illinois i Missouri.

Tego rodzaju ćwiczenia mają być 
przewidziane w naszym stanie i dla 
dzieci szkolnych i pracowników biur 
i robotników w fabrykach, szczególnie 
w dziale ćwiczeń na udzielanie pier­
wszej pomocy w nagłych wypadkaph.

65 procent ogólnej liczby tornadów 
w Illinois przypadało zawsze w okre­
sie od marca do czerwca. Przeciętnie 
przypada 10 tornadów w naszym sta­
nie w każdym roku. Pod względem 
gwałtownych bura w okresie rocz­
nym, stan Illinois znajduje się na 
ósmym miejscu w kraju, a pod wzglę- 

tego telewizja, a organizacja, albo 
maszyna demokratyczna i tak jest już 
w kłopotach ze swoim kandydatem, a 
poza tym w przyszłym roku będą 
wybory w których do obsadzenia bę­
dzie wiele ważnych urzędów od guber­
natora poczynając.

Przemawiając na południu miasta 
Puciński wystąpił z twierdzeniem, że 
w mieście są potrzebne centra szkole­
nia zawodowego. Dopóki ludzie nie 
będą wyszkoleni do wykonywania 
skomplikowanej pracy, dopóki nie bę­
dą oni mieli szans uzyskania zatrud­
nienia. Szczególnie ważnym jest to dla 
młodzieży.

sprawy, wymiar kary dla nieletnich 
podpalaczy. Sędziowie — mówi Anto- 
novych — nie mają możności rozpo­
znania w nieletnich podpalaczach re­
cydywistów, natomiast mieszkańcy 
dzielnicy dobrze ich znają i mogą 
spędzić więcej czasu, usiłując po­
wstrzymać młodzież od karygodnych 
czynów.

budynek docelowy na Midway, nie 
nadaje się do operacji dużych od­
rzutowców. Przebudowa stacji doce­
lowej na Midway dla dużych odrzu­
towców wymagałaby bardzo dużych 
kosztów.

Mayor Bilandic usiłuje utrzymać 
plan nieżyjącego już uprzedniego 
mayora Daley, na ożywienie lotniska 
Midway i przywrócenie mu dawnego 
znaczenia przed nastaniem ery odrzu­
towców, przez zachęcanie linii lotni­
czych do przerzucenia części lotów z 
O’Hare, na Midway. Linie lotnicze, 
jak wiadomo, odrzuciły ten projekt 
w zeszłym miesiącu.

Wiele linii lotniczych wniosło pe­
tycję do Rady Aeronautyki Cywilnej, 
o pozwolenie na uruchomienie z Mid­
way lotów, z zastosowaniem znacznej 
zniżki z Chicagó do innych miast 
leżących w promieniu 500 mil od Chi­
cago.

Komitet Wykonawczy Izby Stano­
wej (House Executive Committee) 
zatwierdził trzy projekty ustaw pro­
ponujące zwiększenie kwoty na wy­
datki służbowe stanowych ustawodaw­
ców. Czwarta propozycja została od­
rzucona.

Aresztowano 
Dwóch Złodziei

Dwaj mężczyźni zostali aresztowa­
ni w związku z porwaniem trzech 
ciężarówek z towarem o wartości 
$26,000. Aresztowani, Paul Browning, 
lat 36 i George Ware, lat 31, powie­
dzieli policji, że właściciel sklepu na 
południowej stronie miasta zapłacił 
im $10,800 za kradzież towaru. Prze­
ciwko właścicielowi wszczęto śledz­
two.

Nowe Wagony Dla CTA
CTA otrzyma w tym tygodniu kil­

ka nowych wagonów, które będą 
użyte na trasie kolejki “l.” Północ- 
Południe, Ravenswood i Evanston. Co 
najmniej 10 wagonów miesięcznie bę­
dzie dostarczała firma Boeing Vartol 
Co. w Fildelfii, w ramach zamówio­
nych przez CTA 200-tu. Próby zosta­
ną dokonane na trasach Congress i 
Kennedy.

Wagony są ochładzane i podobne do 
używanych obecnie na trasach Lake- 
Dan Ryan i Kennedy-Congress-Dou- 
glass. Nieco inne są drzwi, rozsuwane 
automatycznie, dla ułatwienia wej­
ścia i wyjścia. Cena każdego wago­
nu wynosi $300,000.

mówi Trigona — zalecają mieszkań­
com, by mniej jedli, jeździli małymi 

• autami i obniżali termostaty w mie­
szkaniach, podczas gdy ludzie żyją- 
cy pray Lake Shore Drive nie obni­
żają termostatów a ich limuzyny są 
tak wielkie, jak njgdy przedtem.

Washington podkreślał, iż depart, 
policji nie zapewnia ochrony miesz­
kańcom.

Tak Reid, jak i demokrata Edward 
Hanrahan zaprzeczali słowom Trigo­
na, iż jego oponenci, którzy byli lub 
są z regularnych partii demokratycz­
nej będą błagać o okruchy od Bi- 
landica, po wyborach.

Dennis Brasky, kandydat z socja­
listycznej partii robotniczej otrzymał 
duże oklaski, kiedy wysunął zarzuty 
przeciw Hanrahanowi za rajd policji 
na kwaterę przywódców Czarnej Pan­
tery w 1969 roku. Hanrahan powie­
dział, iż nie będzie poruszał sprawy 
rajdu, ponieważ w sądzie znajdują 
się skargi o milionowe odszkodowa­
nia, wniesione przez ofiary wypadu.

Przemawiali również dwaj republi­
kańscy kandydaci: aid. Dennis Block, 
oficjalny kandydat republikański i 
George M. Manning, właściciel firmy 
tępienia robactwa.

Holewiński i Antonovych zalecają 
wprowadzenie do ustawy następują­
cych punktów: dokładny wykaz 
wszystkich rodzajów ubezpieczonej 
nieruchomości; pojazdów wartości 
$500 i wyżej; karę za wejście na teren 
opuszczonego budynku z intencją po­
pełnienia przestępstwa, jak podpale­
nie lub podłożenie bomby. Potrzebna 
jest nowa ustawa — mówi Antono­
vych, umożliwiająca sądom karanie 
właścicieli budynków, którzy podpa­
lają swoje własne domy w celu 
otrzymania pieniędzy z agencji ubez­
pieczeniowej.

Przestępstwo takie jak podpalenie 
zamieszkałego budynku — mówi An­
tonovych — powinno być przeniesione 
z kategorii II (w którą włączony jest 
wandalizm) do kategorii I (odpowied­
nik kary za morderstwo.

W Marcu Rozpoczyna Się 
Sezon Tornadów w Illinois

Przebudowa lotniska Midway na 
dostosowanie go do użytku przez po­
tężne odrzutowce jak Boeing 747, ko­
sztowałaby $300 milionów, jak oświad­
czył ekspert służby lotniczej przed 
ogłoszeniem mayora Bilandika, iż 
podobny plan był rozważany przez 
władze miejskie.

Jeden z przedstawicieli służby lot­
niczej miał rzekomo powiedzieć, iż 
miasto lepiej by uczyniło, gdyby 
wybudowało zupełnie nowy port lot­
niczy.

Przedstawiciele Fed. Administracji 
Awiacji oświadczyli, iż dla użycia 
lotniska Midway do operacji tak po­
tężnych samolotów jak 747, których 
waga z ładunkiem dochodzi do 390 
ton, trzeba byłoby przebudować zu­
pełnie dwie główne rozbieżnie na 
lotnisku, a nawet je przedłużyć. Tego 
rodzaju przeróbka pochłonęłaby do 
$80 milionów. Do tego należałoby do­
dać dorobienie kilku odcinków na 
manewrowanie samolotów dla doje­
chania do bieżni startowej.

Ponieważ najdłuższa bieżnia na 
Midway wynosi 6,500 stóp, lotnisko 
może przyjmować jedynie mniejsze 
odrzutowce, które prowadzą loty na 
krótsze dystanse. Chcąc umożliwić 
odloty dla takich samolotów jak 747, 
Midway musialoby przedłużyć bieżnie 
startowe do 10,000 stóp długości.

Bilandic sugerował, by istniejące 
bieżnie przedłużyć ponad autostradą 
Crosstown, jeśliby taka miała po­
wstać. Projekt tej autostrady był za­
trzymany przez cztery lata, z powodu 
dyskusji która trwała między wła­
dzami miasta, a stanowymi.

W dodatku do zbudowania nowych 
bieżni odpowiednich dla dużych od­
rzutowców, miasto musiałoby zbu­
rzyć pewną liczbę zakładów i domów 
prywatnych do pół mili długości poza 
bieżnie, dla uzyskania' wolnej prze­
strzeni, zabezpieczającej smoloty.

Przedstawiciele służby lotniczej 
również podkreślili, iż jednopiętrowy

Trzej Więźniowie 
Poszukiwani

Czterej więźniowie, w tym dwaj 
oskarżeni o morderstwo, zbiegli z 
ośrodka psychiatrycznego w Mante­
no, ale wkrótce potem jeden z nich od­
dal się w ręce policji. Traej więźnio­
wie przybywający nadal na wolności 
pochodzą z Chicago i władze przy­
puszczają, że mogą znajdować się w 
drodze do miasta. Zbiegowie wydosta­
li się przez siatkę w oknie używając 
obcęgów do cięcia drutu które przy­
puszczalnie zostały praeszmuglowa- 
ne w torcie, który otrzymał jeden z 
więźniów w czasie weekendu.

8-u Kandydatów Na Mayora
— Na Wspólnej Debacie

W tym miesiącu wchodzimy w sezon 
tornadów, których działalność docho­
dzi do szczytu w kwietniu, a następnie 
ponownie w miesiącu czerwcu, jak 
oświadczył kierownik sekcji atmo­
sferycznej w stanowej agencji, Illi­
nois State Walter Survey w Urbana, 
Stanley a. Changnon Jr.

W historii tornadów zanotowano 
cztery tornada w lutym, na terenie 
Illinois, ale już 15 tornadów było w 
pierwszym tygodniu miesiąca marca, 
19 tornadów w drugim tygodniu mar­
ca, a 28 tornadów w pierwszym ty­
godniu miesiąca kwietnia.

Punkt szczytowy dla liczby toma- 
dów należał do trzeciego tygodnia 
miesiąca kwietnia i w historii torna­
dów zanotowano aż 42 huragany, 
właśnie w trzecim tygodniu kwietnia.

Aktywność tornadów malała póź­
niej i ponownie objawiała się w po- dem wyrządzonych szkód i wypad- 
łowie miesiąca czerwca. Jednego 
roku zanotonowano 25 tomadów w 
połowie czerwca. , v

Changnon powiedział, iż nikt nie 
może przewidzieć, kiedy uderzy tor­
nado, wiemy jednakże, kiedy istnieje 
prawdopodobieństwo, iż tornado może 
powstać.

Krajowe Biuro od pogody przygo- na terezach trzech powiatów, leżą- 
towuje się do nadejścia sezonp torna- cych między St. Louis a Chicago.

Przebudowa Midway Na Użytek 
Odrzutowców pochłonie $300 mil.

Wnioski o Zaostrzenie Kary 
Za Podpalanie Budynków

Złożono w Obu Izbach Stanowych
Senator stanowy Norbert Kosiński 

(D-Chicago) wniósł projekt ustawy 
o zwiększeniu kary dla osób skaza­
nych za podpalenie. Ustawa senatora 
Kosińskiego przewiduje większą karę 
dla osób, które świadomie niszczą, 
pray.użyciu ognia lub materiałów wy­
buchowych, jakikolwiek budynek za­
mieszkały, narażając tym samym ży­
cie lokatorów.

Obecne prawo — mówi Kosiński — 
nie przewiduje dostateccznie surowej 
kary na przestępców skazanych za 
podpalenie. Moja ustawa wypełni 
istniejące w prawie luki, dzięki któ­
rym wielu podpalaczy unika należnej 
im kary. Kosiński powiedział, że jego 
projekt jest jak najbardziej na czasie, 
gdyż w ostatnich latach zwiększyły się 
akcje terrorystów, wiele ludzi zginęło 
w pożarch i wybuchach, wiele nieru­
chomości uległo zniszczeniu.

Poseł stanowy Boris Antonovych 
(R-Chicago) i poseł stanowy Michael 
Holewiński (D- Chicago) wnieśli rów­
nież projekt ustawy, dodając trzy 
punkty do kary za przestępstwa popeł­
niane przez podpalaczy. Według pro­
pozycji Antonovycha, zarząd danej 
dzielnicy, składający się z lokalnych 
obywateli, zaleci sądom, po zbadaniu


